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"  PHZBMMAHIE PRONTO

Nakład opracowany przez mjr.dypl. Sadowskiego St.

- I -

Boawaźftnia ná temat większej lob mniejszej wydajności te j 
ozy innej farm? działań zaozepimob przyniosą tylko wtedy rzeozy- 
wiatę korzyści, gdy dotyozyd bęaa werunkćw danej bitwy lub oonaj- 
nmiej danej ktmpanji . !uśda bowiem z tych form  ̂ okr^ćenie.obdi« 
é o ie .o s lr »dianie, przełamania lub iob kombinacje - mmaga spdcjal> 
nycb warunków czasu, przestrzeni i s i ł  . Studjujao bitwy ñapóle- 
(niskie bez uprzedzenia, widzimy jak Cesarz a nadzwyczajna swoboda 
stosuje róine formy tydh działań w zależności od postawionego so­
bie celu bitwy i od ułożenia . Oc^wiśoie, warunki,w któiyoh Na­
poleon toosył swoje bitwy, miały wpi^w na częstsze stosowaihie 
jednych z nieb, lecz bł^em byłoby i^ciaga(5 stęd wniosek ogóhoy, 
przypisujący formie działania - samej w sobie -  przewagę nad iw a  
forma. Baczęj trzeba się przyjrzeć właśnie tym warunkom, w których 
toczyły się b iti^ . n tym czasie liczebność wojsk i stpsunsk je j 
do przestrzeni powodował, że fronty walk były względnie małe i, 
nawet oparcie skrzydeł o dobra przeszkodę naturalna,nie zabezpie­
czało przed działaniami obcbodzacemi, ^ore miały niemal wwsze 
dość przestrzeni; aby przeszkodę tę ominad. Potęgą ognia i  umie­
jętność stosowania umocnień już w tym czasie czyniły fronty obro­
ny taktycznej na tyle solidnemi, że działania przeciwko nim wyma­
r ł y  znacznego zużycia s i ł .  N tych warunkach,"o i le  czynnik czasu 
nie stał na przeszkodzie,,natyralnem było dążenie do obejścia 
obrony . Jednak to obejście nie może dać rozstrzygnięcia. o i le  
siły obrony zachowają swobodę działania. To też Napoleon niemal 
zawsze łączy je z działaniami zaczepnemi, skierowanemi przeciwko 
frontowi obrony, których celem jest nietylko zważanie. ale i  
przełamanie s i ł  obrony . Masa obchodząca w zależnościod położenia 
wykoąywa wysiłek decydujący lub tylko pomocniczy / rys.1 i  2 / .

Już Clausewitz sauważył, że " natar­
cia na skrzydła lub tyły z reguły wpły­
wają korzystnie raczej na powodzenie po 
rozstrzygnięciu, niż na samo rozstrzygnię' 
oie « / «  0 wojnie " IT .7 7 . Istotnie 
bowiem , skoro celem działań zaczepnych 
jest aiiszozenie s i ł  nieprzyjaciela, co 
niezmiernie ważną rolę trzeba przypisać 
temu wysiłkowi, który bezpośrednio godzi 
w te siły .

Jakież są warunki ^ i s zozenia s i ł  nieprzyjaciela ?

przewi
ay tyj , , ,, ,
jącą mu U(&‘ónić'się od zniszczenia, W braku tego warunku, mogło- 
oy okazać się ono tylko ozęściowem, nie mającem wpływu na roz­
strzygnięcie walki.

Qhflggładnienie przeciwnika da się osiągnąć, gdy

(
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sparaliżowane zostanę, jego ośroćlki kierownicze,podcięte nerwj 
róeorowadzaj^e wolf kieroviiniati7a w i wreszcie, gdj masa, 
pozbawiona przowodnika,zdezorientowana,* osłabiona moralnie i ^czor- 
paiia fi^cznie uderzeniami nacierajęcego, rozdzn ł̂i aję na części 
1 częsteczki niezdolne do skoordynowanego wysiłku we własnei obro­
nie.

Te ośrodki kierownicze i ośrodki ży cia masy leżę na jej 
łach. Działania zaczepne winny znaleźć najlspszę i najkrótszę 

drogę do ugodzenie w te tyły, nie zapominajęc o trzymaniu vr ker- 
bacn samej masy.

tao ̂Gf

środka uficrupowanie hieprzyiaciela i następnie cs]f działania wluBne
obezwłediaić maia odrezu całokształ: s i ł  przeciwni]aa. ozy też oddać
nainierw w nasze rece tylko ięh ępęść.

Rozwój wojskowości w wieko XIX. charakteryzuję trzy zja­
wiska ; wzrost donośności i  szybkostrzalności broni palnej, wzrost 
liczebny wojsk i  zastosowanie u^cia dróg żelaznych. Pierwsza dwa 
czynniki wpłynę^ na znaczne powiększenie się frontów walki. Po­
większenie donośności i szybkostrzelności broni palnej ponadto spo,- 
wodowało wzmocnienie siły obrony taktycznej, oraz zmniejszenie 
się ru(^iiwości wojsk na palu walki, noniejszenip się ruchliwości 
tamtycznej wojsk nie zdołało zapobiec zastosowania dróg żelaznych, 
których znaczenie ograniczyło się narazie do sfery strategicznej. 
Zmniejszył się czas koncentracji strategicznej, powiększył sią 
czas potrzebny na przygotowanie i przeprowadzenie bitwy. Dowódca, 
który chciał zatrzymać w swem ręku inicjatywę walki, musiał na 
długi czas przedtem stworzyć koncepcję tej walki, aby na czas 
uszykować swe oddziały. Stęd konieczność przygotowania a priori

TT.

do czasów starożytnych, znajdujęc uzasadnienie dla soch twiar 
izeń w formach odnalezionycn w Hannibala w słynnej bitwie z Hzymiii. 
nami pod wsię Kanny..x/ Studiowanie form działań zaczepnych w ro­
wy ch warunkach walmi doprowadziło przed wojnę światowę iD it-lo  r.-

33»., o -
lenie dowódców. ” Kierownictwo ćwiczeń nie dopusściłoBy do udania 
się przełamania - pisze o dawnem wojsku niemieckiem gen.Y.Seeckt- 
karzęc za nie jaknajsurowiej dla odstrąszajęcego przykładu znisac^g 
niem prze łamu jęcego. Zwycięstwo w bitwie dawało tylko obejście'’ .
Nie doceniano należycie wzrostu sieci dróg żelazięoh, rozwoju autij„ 
mobiliama, lotnictwa i  środków łęcznośoi, które na poczętku XX.w, 
zwiększyły swobodę manewrowania wojskami oraz wpływ bezpośredni 
dowódcy na przebieg walki.Tej jednostronności poglądów operacyj­
nych i  teoretycznego przygotowania dowódców zajrzała wkrótce w o- 
czy rzeczywistość wojenna .

Działania w 1914 r. i  w poczętkach 1915 r. cechuje dęż- 
nośd do obejścia skri^deł przeciwnika. Lecz wkrótce "'żniioię^' ” 
skrzydła stron wojujących, kryj[ęo się w morzu lub opierajęc się 
o granice państw neutralnych, rrs^czyny tego zjawiska - jak się 
zdaje - wypłjwaję z następujęoyoh powodów :

A.

z/ Słynne studjum Schlieffena " Caanae **.
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I® - liosebuoóó wojak,która poawoliła oasToić szerokie fron­
ty walki,

2® - wrążliwońd na otrate terytorjua, która zwięksajła się 
dzięb  narodoweiBD onarakierowi wojsk oraz ich ,liczeb- 
nośai / du£y norąiny na wojska, zmniejszenie
źródeł: zaopetrzems / i  spowodowała, że zadania'osłony 
skrzydeł wykonywane były najczęściej w formie obrony 
taktycznej.

I^tworzyło a if wiec położenie, w które okazało się nie- 
moiliwem wyminięcie skrzydeł. Wszelkie usiłowania rozstrzygnięcia 
wojny rozpoozaó się musiały od DrzBłamapia frontu defensywy tak­
tycznej .

Ostatecznie dzieje wojny od 1915-18 r. aą. historja wysił­
ków, organizowanych w celu przełamania frontu przeciwnika luo 
przeciwdziałania skutkom przełamania .

Wojna polska 1916-^, dzięki stosunkowi siły do przestrze­
ni, w formach swych zbliża się raczej do epoki Napoleońskiej.

Czy przełamanie będzie miało zastosowanie w wojnie przysz­
łości ?

Niewątpliwie wojnę rozpoczną ruchliwe i wyszkolone,lecz 
stosunkowo nieliczne, wojska zawodowe lub kadrowe, manewrujęc na 
znacznych przestrzeniach . Lecz czyż wielomiljonowe społeczeństwa 
zechoęi uznać za obowię.zuję.ce dla siebie decyzje, które zapadnę 
tych polach walki ? Wydaje się to wętpliwem. Mogę więc / chód nie 
muszę / zaistnieć te same zjawiska, które spowodowały ” zniknięcie 
skrzydeł w r.l914 .

Polska, w swoich warunkach geograficznych i  politycznych 
musi się zawsze liczyć z konieoznościę defensywy czasowej na pewnsj 
części swych rozległych granic .

Z chwilę,gdy położenie narzuci nam konieczność unierucho­
mienia przed sobę przeciwnika na uewien czas, czyż moglibyśmy pozba 
wić się możliwości uderzenia m  niego i szukania w ten sposób roz­
strzygnięcia?

Oto dlaczego ważnem jest dla nas studjowanie warunków 
przełamania frontu umocnionego .

Oto dlaczego dowódca polski, bardziej niż jakikolwiek in­
ny, winien być daleki od jakiejkolwiek jednostronności w nowych 
poględach na wartość różnych form działań zaczepnych, uczęc się 
stosować z oałę swobodę tę fonae działań, która jest najwydajniej- 
szę w danych warunkach czasu,sił i  miejsca.

Bitwy Napoleońskie daję nam klasyczną przykłady pracy do- 
7/6dar, którego uiysł, nieskrępowany żądnę oficja lnę doktryna, wy­
biera środki i sposoby walki najbardziej odpowiadajęoe położeniir

Studjowanie walk przełamujęcych z czasów wojny światowej 
1915-1918 r. pozwoli nam na zapoznani® się z warunkami, wśród 
których działanie przełamujęce rozwijać się będzie najwydajnie;i 
przy zastosorjianiu nowoczesnych środków walii.
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Pç TiiezakońcaoTiych ■v̂ alkach wieosorem dnia 3.1ipca i w 
riooy położenie vrojsk Napoleona i arcyks.Karola ustaliło s1? lak 
s^ę.czonyja sakiou 1-a. ¿raja włoska |ks.3uOTnjus2/,kórp.Oudińot i  3È- 
vout weszły w stjoznoéó z uffio<Si.posye ją. zajmowaną przez áustrjaków 
’ â północnym'brzegu strumienia Bussbaon miedzv M.Neusiedel i D.Wa- 
grąm. Korpus Bemadotts’ a wskutek incydentów zaszłych w nocy opu­
śc ił Aderklaa i  zbiera się na południ® od tej miejscowości.' Lewe 
skrzydło tego ugrupowania miedzy Âdérklaa i Dunaj an osłania korpus 
Masseny, wysunąwszy na zachód swoje czołowe elementy aś do Leonol- 

d,cu. Odwody koncentrują się w rejonie Baasdorñí.

Siły Austrjaków nie są skoncentrowane, rozvcje nad Russ- 
baoh zajmują 3 korpui^, 4 inne korpusy oraz odwód kawalerii Lich- 
tansteina rozrzucone są na zaohód od tych pozyoyj między Strehers- 
dorf, a DJfągram. ponadto gruoa aro.Jana jest w marszu z Preszhur- 
ga i  może przylać na pole walki dopiero popołudniu dnia 6 .1 ipoa.

W tem położeniu Napoleon decyduje się uderzyć na środko­
we Zgrupowanie Austrjakćw między M.Neusiedel i D.Wagram, skupiając 
gros s i ł  /korpusy Masseny, Bernadetta i armja-włosi®/ na lewem 
sviem skrzydle. Na prawem skrzydle korpus Davout’ a ma oskrzydlić i 
następnie obejść od wschodu atisiowiska austrjaokie pod Seusiedel. 
Osłonę od zacnódlt obejmie tylko jedna dywizja Boudet z korpusu 
Massergr /korpus ten liczy  4 dywizje piechoty/.

Wjfdarzenia, które miały miejsce od rana dn.6 .1 ipoa zmie­
niły zasadniczo wykonanie tęgo planu.

Rano Austriacy uprzedzają uderzenie przez natarcie 
na prawe skrzydło Napoleona. Korpus Davc«t’ a natarcie odrzuca i ze 
swej strony przechodzi do iarzeciwńataroia, starając się oskrzydlić 
przeciwnika od wschodu. Wywiązuje się tu długotrwała walka, w któ­
rej nieprzyjaciel angażuje najbliższe swoja odwody.

Na lewem skrzydle tymczasem Aderklaa zostaje zajęte 
przez l.korptis austrjackl* który obsadzał Wagram. Maszerujący do . 
Aderklaa korpus Masseny odbiera tę miejscowość, lecz w tej chwili 
zostaje zaatakowany z lianki przez zbliżający się z półroenago za­
chodu korpus grenadierów i opuszcza Aderklaa. Ciężkie walki toczą 
się przed ta miejscowością, gdy z kolei na lewe skrzydło i tyły 
Masseny wychodzi III.korpus austrjacki, a na pozostawioną w osło­
nie dywizję Boudet’ a - korpus VI. Staje się widooznem, że znaczna 
część s i ł  austriackich wykonuje działanie oskrzydlające, viychodzą- 
os na flankę s i ł  francuskich, zgrupowanych wzdłuż strumienia Russ- 
haoh oraz na ich tyły i komunikacje, wiodące przez mosty na Dunaju 
i przez wyspę Lob-lu.

W tem położeniu około godz.lO./oatrż szkic Nr.1-b/Napo­
leon powziął decyzję.

x/ Źródła:
Kukieł "Wojny Napoleońskie",
Suohotin "Awstro-fi'anouskais, wojna 1809"
Schmerfeld '*Der Peldzug 1809 in Oestarreieb
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Cdsars w godzinach rannych by2r na prawem skrzydle przy 
korpusie Darout, lecz skoro położenie tutaj wyjaśniło s ię. jeazie 
na lewe skrzydło i obserwuje przebieg walk pod Aderklaa. Widzi on 
zbliżajęce s ię  kolumny 111.i ¥1.korpusu austrjackiego. Około godz.lO. 
wzywa eto siebie Massenę.

- "Zimna krwię. i śiaiałośoię. musimy obecny triumf przeciw­
nika zamienić w klęskę -  mówi do niego /pamiętniki Massenj/ - 
potrzeba mi do t^ o  2-oh godzin czasu. Dayouc jest w stanie z powo- 
dzeniem .atakować Keusiedel; \iderzy on na flankę korpusów Hosenber-

'■’ inie ucierpiały od
powódzeniem zaataku-

Przyjrzyjmy się b liże j położeniu.
Ra połnopy Napoleon czuje swoję przewagę nad przeciw­

nikiem. Może on tu liczyć na powolne, ale pewne powodzenie lokalne. 
Czy działania Dawoufa, gdyby nawet zostały wsparte nienaruszonym 
dotąd odwodem mogą liczyc na sukces o znaczeniu rozstrzygającem dla 
całej bitwy ? Wyenodzą one wprawdzie na komunikacje przeciwnika,

irowadząoe ną Morawy, a le anaja'austrjacka rozporządza jeszcze po- 
ączeniami wiodącemi na Czechy. Osiągnięcie tych ostatnich wymaga­

łoby zachodzenia prawego skrzydła Napoleona pod kątem przeszło 
180® i  dalekiej drogi, pochłaniającej czas, który mógłby być wyzy- 
ŝ kany przez przeciwnik, bądź dla wymknięcia'się, bądź też dla wy­
konania skutecznego natarcia na tyły Napoleona pod Sssling i  Buzers- 
'dorf.

, ^  zaohędzie przeciwnik chwilowo triumfiije. Lecz na­
cierające ramię armji austrjaokiej uderza na szerokiej przestrzeni 
między Wńgrm i  Dunajem, wprowadzając kolejno do walki poszczegól­
ne korpusy, k tóryś akcja nie jest uzgodniona ani w przestrzeni ani 
w czasie, kjprzod zatrOTmany został korpus 1., później Grenadjerzy, 
teraz a kolei nadchodzi koipuś I I I .  i następni® Kocuns VI. opoźdia- 
ny przez dywizję Boudefa. W ten sposób prawie wszystkie s iły  austr­
iackie ̂ rozwijają się na polu walki. Pozostaje odwód kawalerji Lioh- 
tęnsteina oraz zdała od pola walki korpus 7 . w Strehersdorfie, osła­
niający skradło i tyły austriackie na Dunaju i brygada z lI I .k o r ­
pusu pozostawiona na wzgórzach Stammersdorfu,-

Gdyby Napoleon zużył swój odwód dla przeciwstawienia 
się zachod^oeau skrzydłu austriackiemu, walka nie wróżyłaby szyb­
kiego rozstrzygnięcia, zmieniłaby się w czołowe działanie na zużycie, 
lymozasem zarówno ogólne położenie uolityczne, jak i  marsz arcyks. 
Jana z Preszburga naglą do szybkiego zakończenia bitny. Napoleon 
decyduje się odoiąo zachodzące ramię austrjackie jaknajhliżej jego 
osi zachodzenia przez przełamanie środka ugrupowania nieprzyjaciel­
skiego, ubezpieczając to działahię na północy - przez związanie na- 
»arąiem s i ł  tam się znajdujących i na zachodzie - przez powstrzy­
manie dalszego posuwania się Austrjaków.-
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żenia, przy 
oantrum:

Zapamiętajmy sobie charakterystyczne cechy ]łc.ip. 
którem ifepoleon pobiera swoję. decyzję przełamania

1® niemal wszystkie siły przeciwnika sęi zaangażo­
wane,

2® istotne jegc odwody znajduję się daleko od po­
la walki - nie mogę. wpłynęo na je j przebieg,

3° centrum przeciwnika jest ogniskiem goręcej ’»a l­
ki, w której zużywa swe s iły .

4® Napoleon posiada nienaruszone odwody.

Massena, oderwawszy się od przeciwnika wykonuje 
swdj słjmny marsz flankowy z pod Adcrkla^ na B’?sling, zaczepia jęe 
po drodze b ¡11,korpus austrjaeki. Udaje mu się zatrzymać korpus 
V i. na zaohćd od Bssling.

Tymczasem Ifepoleon rzuoa w lukę wytworzonę pod 
Aderklaa swćj odwćd kawalerji, który szarżami^przesłania przygo­
towania do nrzałsaaania^csntruia. Pcd osłonę tei kawalerji lauriston 
ustawia na ircnsio 2 kilometrów ’’baterie” se lC4 dział, skiero-
wanę frontem na SUsaanbrasE. Za tę bal-srję Napoleon organizuje 
koluamy przeznaczono do szturmu. Lecz do tej kolumny nie zużywą 
on leszcze sr̂ ych odwodów.

Uprzedzajęc działanie, sięgnijmy myśl? w maję«« 
się rozegrać wydarzenia!

Maja następić 2 akty toczęoej się bitwy: najprzód 
trzeba nataroien ozołowea rozerwać front przećj^nuka, dokonać ny- 
łoBU. a następnie rzu c ićs ię  do dea7dti1acei walki, rezultatem 
której będzie*pobicie rozdzielonego przeciwńlka*.

Jak na pćłnopy oskrzydlenie wykonywane przez 
Bavopt’ a przygotowuje natarcie ogólne Oudinofa 1 £*av®ut a, tak 
tutfll nrsełamanis. w^nrowadzaiaoe na twłt Przyr-oSnwać winno roz-

sęojiflsrzęiue^ 00 iicorego pFtrzefee sę n iiiu z jto  s iły .

Oto dlaczego kolumny organizowane nrzez Kapoleona "■ ‘ ■’ -• i- V - t
doT̂ ćd:

w skład arm;ji włoskiej _ __
ustawia dalase dwia z ansji włoBkiej oras
część swego odwodu.
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UgnipoTiiTiie tej masy obrazuje rys.3,

j*:/ a c c/ o .n ó> y  t V
2,<Sm<3rgcr& jffr̂ ozr.rs-zctĵ

m//////"//Z\ W77-/7T:W/ACó3o/2̂ J 3 3on
<fyfv l?irru/f̂

Â n̂soirf/iz/

f/yp*'

ZeAAô onn/ĝ î rcf//

cTiyjv: Sep̂ r-̂ s

PozostaJry t cdi?odzie Gwardja i korpus Mansonta.

 ̂ ' 6 - -________  jT__  _____ T Lauristor;.
W tej chwili rozpoczęć się ssordorczy ogień tej "baterSi” , fsiobię- 
oy wyrwy w bataljomch piechoty austrjaokiej. W niedługim czasie 
potem artylerjaatjstrjackez Aderklaa zaczęła odpowiadać, zadajęe 
ogroKTio straty artylerzystorn frarcuskia. Pomiao tc ogień Lauristo- 
"  trwa dal»'!,

w ruch kołu:
T»a TOgńrŁU '.. ,,------- _̂__________--------- -------- ______ ..**..*
przez lunetę położeniu na sreis prawem skrzydle, liiiem uodjeżdia na 
spienionra koniu adiutant Masseńy: - "Wasza Cesarska fco^c, księże 
RzToli maHsenaf polecił mi zameldowad, że nieprzyiaoiel odniósł

obajęo aeldun^ oficera
"Basza Cesarska Hońd" - nowi dalej adiutant - 

"ta  silna kanonada, która słyehad, to strzały z baterji Lob-Au.

Miusaniarz-wszystio to głups two! Si twa została wygrana! Niech I 
zawiadonld o ten księcia B ivo li. Niech Pan mu powie, że 
a rty lerji Boudet*a nio nie znaozy i żeby,nie troszesęc silę



j J 2* front wm ego  się przed nim.

. .  8  -

>rafro i. cdrzuoi3r nieprzyjaciela, znajdu- 
fa rospoczynaa rozstrzygaj^oe uaerzenie".

 ̂ ®^wyżśzem prawcIopodoSienstwem powodzenia. j[)ialego 
■»n?» ®S3J przełamującej może on powiedzieć imiało
swoim podwładnym: «bitwa została wygrana".

2. o godz.18.30 wyrusza kolumna Macdonalda
potężnym ęgniem «baterji” Lai^istofta. Wrzyna się ona

V » i- ''SU*“ MTzyzowym i w pi
i."® 5**y®S3e się wyezerpopa i  otoczona, beoz w ślad za nią 
®®PO*Son pena dywizje Wrede i Serras, każąc równocześnie roz- „ 

«przez natiuroie Durutte’ a ną Breitenled i Pacthod’S 
M aderklaą. ^ssenbn^ zos ta je zdobyty /szkic 1 c./. 
ilswnoczesnie Napoleon zarządza ogólne natarcie, kierując ze 
swego odwodu koi^us Marmonta na «agraa i  wślad za nim skiero­
wując tam gwardję. Natarcie Davout^a i Oudinofa czyni dalszo postępy, zwijając lewe skrzydło austrjackie. Cała armja austrjao- 
Ka wprawidna zostaje w ruch odwrotowy. Napoleon jest panem po- 
la  walki. Ozęćd s i ł  austfjackich wycofuje się na północ na

jednak ustępuje na Bisam-berg w^kierunto na

ona

, Rozpatrując wykonanie deęyzji Napoleona
przsłamaniaicentrum przeciwnika, zwrócić należy uwagę na sta­
ranność -w przygotowaniu ten-o działania. Fonioważ nio może mu 
zapewnie Korzyści, wynifcającyóh z zaskoczenia, które tak 
często są Udziałrem oddziałów manewrujących na skrzydła, nie­
dogodność tę wyrównuje pi^ez walkę zużYwaiaeą Tarzeciwnika.

* - - ' natarcia
oraz

nleprzy-
jac ie la .

iaovoh lest opromne.
Pomimo tyóh środków zużycie s i ł  naoiera.

Chwilą Tjataroia została wybrana w taki 
sposób, żeby odwody mogły byo użyte”w raz obranym kierunku 
natychmiast, gdy zaczną występować skutki przełamania. Innemi 
stłowy obwiła rozpoczęcia przełamania nastąpiła wtody, gdy 
spełniły s ię  werunki ubezpieazenia, zapewniające Napoleonowi 
swobodę działania odwodami.
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Mi»1toe prg»ł'«BgBia njbrane zostało w ptiokeie 
ezaijB wiodę.cpi najzzjroeloj ‘ rta tyły tarzaaiimika i  równocześnie 
znajouj^aya się y.a styku dwu w ie lk li» jednostek.

a iłr orzoznaozone do przełamania grapajo Rapo- 
ięon wgłęb; czoło icb tarze/naprzód i V obwili wyczerpania zastę-

oierajęoej

W przsłaiatnia ni o bierze adziała gros odwodów 
mpoleona, zostanę one utyte dla rozstrajgajęcego natarcia z 
chwilę, gaj zarysuje s ię  skutek przełamania.

Sakccieo trzeba zauważyć, te w bitwie pod 
t?^raa Sapolecn zgromadził s iły  przewjższąiaee znacz’pię Austr­
iaków na tec nola walki: masa 1 S5 .tysięcy ^anouzów sci5ra 's ię .ze  
K5 tTsiąoa*i'Austrjaków. Kcrzysoi przewagi liozebriei ¡aa w swoich 
rękacŁ ^poleon.



1.-

- to -
- m -

/ znaj 1915 roku /'. 

Geneza bitwy pod Gorlicami .

W pieraszych miesiącach 1915 r. na zachodnim teatrze 
wojny / we Francji / odozud się daje równowaga s i ł  obu przeciw­
ników* Ozlalrania w lutym i w marcu utwierdziły niemieckie naczelne 
dowództwo w przekonaniu, że obrona na tym froncie jest zapewnio­
na pośiadanemi siłami . Pod koniec marca Niemcy posiadaja tu 14 
dywizyj piechoty w odwodzie do dyspozycji naczelnego dowództwa*

4 Tymczasem położenie na wschodnim i południowym tea­
trze wojrŷ  wzbudza poważne obawy *

Auatrja. przeciw której skierowany jest główny wysi­
łek potężnej nąówczas Rosji, jest u kresu swoich s i ł  wojskowych. 
Poniosła ona wiolkie straty w ludziach i materjale w czasie kam- 
panji jesiennej 1914 r* oraz zima 19l5 r . i  ostatkami, s i ł  wstrzy­
kuje napór wojsk rosyjskich , które przez Karpaty wdzieraję. się'w 
doliny węgierskie .Jej autorytet jest poderwany nieszczęśliwym 
przebiegiem wojny z Hosja i Serbją, co wpfywa ujemnie na póśtawę 
aeutiBlny cb doty chczas tłooh i  Humunji .

Turoi i . która strzeże cieśniny Dardanelskiej i w ten 
sposób rozdziela siłj' ententy na wschodzie i na zachodżis, grozi 
oaosobnione pobicie, tem prawdopodobniejsze, że pozbawioną jest 
dopływu materj&łu wojennego, którego sama me jest w stanie wy­
produkować*

Front przeciisrosyjski biegnie wielkim łukiem wygię­
tym na zachód między granicą rumuńską,a rzeką Niemnem w pobliżu 
granifjy Prus Wschodnich. Podlega on awum dowódcom niezależnym od
siebie :

- na północy marsz. Hindenburg dowodzi niemieckim frontem



-  11 “

wsobodnin aiędq/ rx. PiHo^ i  Siemoam ,

- na południu ai do granioj niiBsdskiei rozciąga się front 
obronz» am ii austriaokiofi, podlegljfoh aetstrjaokiem» naosalcerati 
dowddstira w Ciesz]rnie .

nad gra­
nia foz-

Przebieg walk w Karpatach, w Serbji oraz gołoianie 
nioę włoakgi spowodowały, że austrjaolds naczelne aowództwo uj,<? i- 
porzędza już własnemi odwodaai, pr^ pomocy któiyoh byłoby w sta­
nie spowodować rozstrzygnięcie na fronoi© walki swych wojsk. To 
też faktyczne kierownictwo wojny na froncie wschodnim przechodzi 
w ręce niemieckie, jakkolwiek formalnie istnieó będzie nadal nie­
zależność austriackiego dowództwa .

Wojska niemieckiego frontu wschodniego trzymaję, pewnie swo­
je  porcje obronne . Maję. one inoralnę przewagę nad przociwnikiem, 
uzyskanę w oięgu dotychczasowych działań, a w szczególności przez 
odrzucenie Sosjan z Prus Wschodnich w dwuoh bitwach : jesienię 
191* r. oraz zimę 1915 r. Więżę one przed sobą połowę s i ł  rosyjskich 
zaagażowanjch na tym teatrze wojny, leoz sę zbyt słabe liczebnie 
do działań zaczepnych w większym stylo.

Stan wojsk aostrjacko-węgierskich pozostawia dużo do życze­
nia. Ich siła  moralna została mocno poderwana dotychczasowemi nie­
powodzeniami oraz agitacja poli^oznę, stany liczebne obniżyły się 
znacznie. To też, aby podtrzymać s iłę  bojowę frontu austrjaokiego, 
'Niemcy zmuszeni byli w cięgu pierwszych miesięcy 1915 r. stopniowo 
dosyłać posił'ici, które do końca marca osięgnę cyfrę 7 dywizyj pie­
choty i 1 dywizji kawalerji. Pomimo tego istn ieje obawa, że dalszy 
napór rosyjski spowodować może katastrofę na tym froncie, a wystą­
pienie Włoch i  działania zaczepne Serbów załamać mogę zupełnie s i­
łę  woj 3 kosę Austro-iWęgier .

Przed frontem wojsk austriackich znajduję się s i^  rosyj­
skiego Południowo-ZachodniegD Frontu, stanowięce połowę s i ł  rosyj­
skich zaangażowanych na tym teatrze wojny. Gros s i ł  tego Frontu 
zwrócone jest- czołem na południe i naciera poprzez Karpaty i Bniestr 
w kierunku dolin węgierekieb .

9 działaniach wojsk rosylskich można było zaobserwować 
stępienia i<sb siły zaczepnej, braki w uzbrojeniu i amunicji .Pomi­
mo tego aę oznaki pr.zygotowań do dalszych działań zaczepnych w Kar­
patach .

V tern położeniu niemieckie naozelne dowództwo zmuszone zo­
stało do powzięcia decyzji, maj^ej na oelu usunięcie niebezpie - 
czaństwa, które zawisło nad wschodnim teatrem wojny, a które w swych 
konsekwenciaoh prozadaiło do zupełnego osamotnienia i osaczenia 
Kiemiac i Turcji w razie, gdyby iustrja  została rozbita ,

Gen. Palkenhayn, szef niemieckiego sztabo generalnego, wy­
kony wujęoy faktycznie pracę naczelnego wodza wojsk nismieokioh, po­
stanawia na zachodnim froncie czasowo przyjęć postawę obronnę, na­
tomiast zwróoić teraz swój główny wysiłek iia wschód .*ia wiar^ on 
w zupełne pobioie kolosa rosyjskiego posiadanasi siłami, leoz uważa 
za możliwe zadanie mu klęski^ któraby sparaliżowała trwale jego s iłę  
zaozepnę i uwolniła od nacissu_front austrjasko-węgierski. Nie j f "  ■ 
mu obca myśl skłonienia Hosji do zawarcia odrębnego pokoju po wyka 
zaniu-bezowocności je j dotychczasowych wysiłków . x/

x/.. : płk.dypl. Kloeberg " Geneza Bitwy pod Gorlicami 
gen.v.Falkenhajn "  Siemieokie Naozelne Dowództwo 

w lataoh 1914-1916. « 
gen, Ludandorf Meine Kriegssrinnerungen 
” Osterreioh-Dngarns le tzter Krieg ” ,
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2. I)ecjyz.ia przałamagia frontu roąyjakiego.

f  pierwszych dnia kwietnia 1915 r.g3n.Falkanhayn powziął . 
decyzję wstępną  ̂ ł^ozac$ się nowych opracyj m  froncie rosyjskim*/ 
jego aaś współpracownicy badaję wanu&i je j wykonania: gen.ia^aon 
pełnofflocnik niemiecki przy głównej kwaterze'anstrjackiej w spbsOb 
aj skrętny bada warunki konoontracii s ił  oraz o^ ln e  warunki natar­
cia na froncie austrjackiB, pułk.Sroener, szef solejnictwa wojsko 
wago, opracowuje plany transportów strategiczny di, przy pomocy 
których część odwodów niesieokich zostanie przerzucona z zachodu 
na wschódj pułk.Seeckt studjuje techniczne i  taktyczne warunki 
przełamania frontu umocnionego.

Dnia 14 kwietnia odbyła się w Berlinie konfermoja gęn. 
Falkenhayna z ^ n . Conradem, szefem austriackiego sztabu' glne;^-- 
negop na której w sposób konkretny ustalony został plan roz^> 
c^ c ia  działań j^czeprydi.

fi tym c^ s ie  położenie na froncie rosyj^im  jest następu- 
i^es /patrz szkic Nr.E/:

czebn# nad przeeiwnłki^.

Przed frontem wojsk podległych austriackiemu naczelnearu 
dowództwu natarcie rasyjskie, iiifice przez Karta ty w kienitórn 
połMniowya,-zostało zatrzymane, fiadomośei wskazują, że jest to 
chwilowa vprzerwa w działamadi, wywołana koniecznością przegrupo­
wań oraz uzupełnienia stanów liczebnych i  materjału.

Ha tyłach rosyjskich stwierdzono jeden korpus, rosyjdti, 
któiy został przewieziony w ostatni,di czasach a frontu Półoocno- 
^ehodniego na tyły frontu karpackiego, oraz jeden korpus, 
zbierająqy się w rsj .lamisćca Podol^iego. Większe siły znajdują 
się dopiero w Rosji południowej w rejonie Odessy, gdzie zbiera 
się armja dla działań przeciwko fu rc ji. i  tych warunkach dalsze 
zasilenie natarcia w Karpatach może się odbyć bądź kositem s ił 
frontu PółnOcao-&C!hodaiago, bądź też kosztem wyrzeczenia się 
operacyj przeciw Turcji. Jednak przerzucenie s ił  z północy na po­
łudnie,a powodu ukształtowania sieci kolejowej, wymaga dłuższego 
czasu.

e Ł 4 iM ł 4 Ł i .  y  iW A  ł  i J U U  JU  V   ̂^  J W  »  " "

î a przedpoladî ferszawy po obu brzegach rzeki l is ly  i  południowe 
w Earmtach, Oba te z^upowan.ia osłonięte są na swydi zewnętrznych 
skrzydłach. Ponad'fco zgrupowanie karpackie osłania się dd zachodu, 
przyczas,osłona ta wydłuża się stopniwo w miarę postępów ofensywy.

xf i  literaturze wojskowej austrjackiej i  niemieckiej dużo. miej­
sca zajmuje sprawa t.zw."ojcostwa" operacji gorlickiej■,-przyezaa 
pisarze austrjaocy i niektórzy niemieccy przyznają autorstwo 
poEBsłu tej operacji gen.Conradowi. Bozstrzygnięcie tego sporu 
na Korzyść^jednej, czy też drugiej strony aa znaczenie moralne 
dla woj bosych austrjaokieh lub niemiecki eh, dla nas wystarczy 
tutaj[.D0Zsporny fakt, że decrzla tei operacji leżała w rękach 
gen.Palkeimayna i  on też ją  powziął.
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\ż5t/.p.
j'// roŝ /Sî cĄ A/ yi:>o/Qivj'e 

~ ̂ u/ef/?7<9 /97ói

^2' €//?. d̂̂ ôcno - 2̂ ĉ/ick//7ł

as t/., /r. Po/or/nźof̂ o -jẐ c/?o</jt7Ż 

QS<f:p.
2“̂ ajo.

6 c/.p.

I  tych warunkadi działania sacsepa^ niemiecko-austrjachie 
iBaję. kilka możliwości:

-  uderzanie na obu skrzydłach lub tylko na jadnem ze skrzyp­
ia ł frontu ro s y js k i^ , celaB wyjścia na tyły obu zgrupowali głó̂ ŝ - 
lęrch, lub

'i' ■

- przełamania osłony zachodniaj zgrupowania karpackiego,ros- 
dzielaaie s ił rosyjskich i pobicie ich częściami.

Uderzenie z północy wynHJgałoby znacznego czasu, aby Jego 
wpływ odbił się na położeniu woj^ austrjackich w Karpatach, gdyż 
oaległośd północnego skrzydła od Karpat '/fyaosi 600 km-w l in j i  po­
wietrznej. A tyacmsea położenie myw&gs. mtytóimiastowej pomocy 
frontotó austrjackieatu.

Uderzanie od południa niema dobrych warunków, gdyż brak 
Jest dobrych połączeń kolejowych, umożliwiających szybką koncen­
trację wojsk, ponadto zaś od tyłu zagraża Homunja, od wschodu aaś 
wojska rosyjskie koncentrujące się w Odessie.

Pozostaje wiec jedynie do rozważenia uderzenie, skierowa­
ne przeciwko centrum frontu ro s y js k i^ ,  ta®, gdzie osłania się 
od zachodu zgrupowanie k'ar|»ckie.

' Przestrzeń między P ilicą  i  Karpatami dzia li się na dwie 
części doliną rzeki Ifisły. Uderzenie, .skierowane na północ od 
Wisły, trafia na potężną barierę rzeki Wiały, wzmocnioną fo r ty fi­
kacjami farssąwy i  Dęblina. 1)0 tydi punktów prowadzą dogodne dro­
g i komunikacyjna kolejowe i  kołowe, pozwalaiące na szybki® prze- 
rzucenie części s ił  rosyjskich z północnego rrontu.Hatomisst wa­
runki koncentracji r.iemiecko-austrjadciej są truana.



loaczaj przedstäria się położenie oa południu od Wisły. 
Uderzenie, skierowana tutaj jeszcze przed osiągnięciem Sanu, 
tra fia  na tyły i koimmifcac3ewoj3k rosyjskich, walczących w Karpa­
tach. At do l in j i  Sanu niema poważniejszej przeszkody naturalnej. 
Siad kolejowa zaeho<hiiej Małopolski umożliwia względnie szybko 
koncentrację wojsk, przeznaczonych do natarcia. Wisła stanowi 
barjöre, aa której osłonić się a»że natarcie od północy. Układ sieci , -------- . rr. ,1
stwa Po 
cy dla przeć

W tych warunkadł gen.Falkenhayn decyduje się wykonać prze­
łamanie między Karjmtśmi i Wisłą,aby w pierwszym rzędzie rozprawić 
się Z siłami rosyjskiemi, zgnipowaneisi w Earpatadi.’U tym celu zo­
stanie sformowana na isachodnim froncie nowa armja w składzie 
0 dywizyj rdeaieckieh i przewieziona w obszar na południowy wschód 
■ni irakows, irs ja  ts, wzmocniona siłami austrjackxemi, znaidujące- 
mi się międ^ Karpatami i f ie ią , będzie stanowić masę przełamujący 
Fiexumicfwo operacji obejrais austriackie lacaelne Dewodstwo, z tan 
•eónak, że wojska niemieckiego frontu wschodniego wykonają szereg 
działali demonstracyjny di, mających m, celu odwrócenie uwagi prze­
ciwnika od przygotowali do przełamania oraz,* miarę możności, Twią- 
zania części jego s ił n& połnooy.

ns -  zw  ̂ „ , . . . . .  . ....—-
utrzymanie taJeBsaicy przygotowad, co pozwoli wyciągnąć wszystkie 
korzyści, wypływające a zaskoezmia.

•

W dniu 17.kwietnia rozpocząć się mają transporty wojsk 
niemieckich, i natychmiast po ich zakońozesniu
tarcie.

winno wyruszyć na-

Dnia 88,kwietnia Saczelne Bowództwo austrjaokie wydaje 
następując® wytyczne;

” 1/ niemiecka ll^armja w składzie 8 dyw.plech.zostanie 
przewieziona w obszar c .i k .ara ji,

Do składa 11.armii wejdzie austrjackl 71.korpus 
/12.i 39.d.p./ i  K, wzgl, ll.oyw.kai, oraz artylarja ciężka według 
osobnego zarządzenia.

8/ 11 .armja, wychodząc z ogólnej l in j i  Gorlice -  Gromnik, 
uderzy w kierunku ca wschód, aieby w łączności z c . i  k. d.armją 
przełamać ro^ jsk is  poąycjs i  w dalszym ciągu uniemożliwić trzyma­
nie rosyjii^i^o frontu w Earpatsch na'zadiod od Sioła Supkowskiego.

Ogólny kierunek si.Icsm południowem skrzydłsa Zmigród- 
Dokla - Sanok.

3/ Jednolite dowództwo nad ofensywą 11.i  4.anaji obejmie 
doeódca ll.arm ji gen. -  pułk.w.Mackensen.

Dowódęaa 4.araji będzie su podijorządkowany w prze­
prowadzeniu tej akcji, ponieważ ważnam zadaniem 4.armji jest osło­
na północnego skrzydła na przestrzeni aż do Wisł^.

W tjm óelu 4.armja Drzesunie na swa południowe skrzy­
dło 8 .i 11.d-.p, po zluzowaniu ich przez Inns jednostki, ażeby - 
uderzając wzdłuż rzeki Biała 4 na irzgÓrsa mięaąy Dunajcem i  rzeką 
Białą -  rozbić znajdującego się tu nieprzyjaciela.
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4/ OatycCT luzowania.

5/ S.arm^ osłania połiidniovęi flaiike 11.annji,któia 
svdB prawem skrzjałem uderza m wzgórza na połnoe ód dolinj Prze- 
gomm^ W tym celu S.amija skoncentruje na swem lewem skrzydle 
00 dnia 30.lY , wszystkie zbędne na froncie si3y z Sl,d.p.ODr;kra^ 
włMsnie, ażeby z początkiem natarcia ll.arm ji ruszyd naprzód 
ncnodami, pooząws^ od północnego skrzydła, w obszarze na południa 
od *ioliny Przegonina oraz = grzbietu Jfegóry. Pozostały front 3.arm|. 
jfdc również S.armja i Armja, Południowa otrzymują zadanie: s iln ie
wiązad znajdującego się naprzeciw nieprzyjaciela, by przez-to 
przeszkodzió mu w wyciągnięciu s ił  dlś zwrócenia icn przeć;
ll.a rm ji,-

Arcyksiąźe Fryderyk”

3. Koncentracja p-zed bitwą.

-%aozna ozęśd wojak, które mają wziąć bezpośredni udział 
w przełamaniu, jest daleko od. pola walki.

ll.armja znajduje się na zachodnim froncie, będzie ona 
uzupełniona oddziałami kaw&lerji, wyciągniętemi z frontu gen.Hia- 
denburga.

S.armja wiana wzmocnid swe lewe skrzydło oddziałami, 
znajdująoemi się m  je j prawem skrzydle lub w odwodzie,

Pnawe skrzydło d.armji bedzie również wzmocnione brygadą 
Szende, wyciągniętą z grupy foyrsóha.

Gros tych oddziałów będzie przewiezione do obszaru kon­
centracji transportami kolejowsmi.

Obszar koncaitracji ll.arm ji wybrany jest tuż odcin­
kiem, który będzie stanowią je j podstawę ii^jlciową, w rejonie 
Nowy Sącz - Grybów - ¿iakliczyn.

Osłonę koncentracji zapewnia i^anaja przez obronę do tych- 
c^p zajmowan^o frontu.

Aby uzyskać" zaskoczeni® praecisnika , koncentracja winna 
byd przeprowadzona szybko i  w ukryciu.

Największą trudność stanowi dowiezienie na czas oddzia­
łów ll.a rm ji, tembardzi^ że^linje transportowe biec muszą po 
przez sieci kolejowe dwóch państw o odmiennych systemach kolejo­
wych.

Już 5.kwietnie gm.Crąaon uzyskuje niezbędne dane, doty­
czące przebięgą i wydajności l in ij  transportowych na terenie sie­
ci austrjackiej. Z oanyca tydi wynika, że sieć ta może przyjąć 
60 transportów dziennie dla skierowania ich w obszar koncentracji.

9.kwietnia pułk.Groener ma gotowy plan transportu 1 1 . 
armji do rejonu Krakowa,

Po konferencji w Berlinie, dnia ló,kwietnia zostały wy­
dane wytyczne dla wojskowych włada kolejowych, dotyczące 
nia^ran^ojtów. Wytó̂ ozne te ustalają 3 lin je  tran%)ortoirf'
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Sunr -1/- dla. Xia .Korpusij/obszar pogotowia Busignj/ lin ja  

Orefald - Altojota -  Szczsecia, .

' '2/- dla Korpusu Gwardii /obszar pogotowia Strassburg w Al­
zacji/ liuj.a Frankfurt n/M -  Lipsk -  Poznwi,

, 3/- dla 11.bawarskiej /obszar pogotowia Lilio/ i  119.dyw.piecii
/obszar pogot.MOrehiBgen/ lin ja  Koloaja -  tonnower -  Berlin.

Ponadto w drugim rzucie_ transportów będzie przewieziony 
X.korpus /obszar pogotowia Laon i  Rethel/,

:ę,d jedzie.

17.kwietnia ruszyźa msa transportów l l .a n t j i  na wschód« 
Dopiero w tym dniu austrjsckie władze kolejowe otrzymały dane, do- 
tyczę.ce tych transportów i  ustaloi^ został ich p r z e b i j  na cieci 
austrjackiej oraz obszary idi-wyładowania /szkic Kr,4/;

e-

ssa • "Kędzierzyn 
na dwa kienn&i*.

1/- HI.Korpus -  lin ja ; Opole - Kadzierzyn -  Katowice - Dsii 
dzice - Oświęcim - Skawina  ̂ stacje wyładowcze; Kłaj, Podłęże, 
Bierzanów, ewent .Kraków;

2/- Korpus Gwardji -  lin ja : Opole - Katowice -  Oświęcim -Trze­
binia -  Kraków do stacyj wyładowczych Biadolii^, Brzesko, Bochnia^

3/- Kombinował» Korpus/11.4 119.d,p./llAja: Ki 
-  ^«dborz -  Bogumin Cieszyn, gdzie a z ie ll się n

-  przez Bielsko -  Sucha -  Iowy Saez do stacyj wyładowczych; 
Stróte, Płaszkowa, Kamionka,

-  przez p r^ łęez labłonkowi^ę -  Z ilina -'Butka -  Oboszewieze 
do stacyj lyładowczyoh: Howy S^cz^ Iforcinkociee.

Czołowe transporty niemiackia granice 20 .kwiet­
nia. Ka l in j i  transportowej Gwardji przewieziona została koidiine- 
wana btygada kawalerii /i^ładowaaie w Krakowie/, nadesłana s nie­
mieckiego frontu wschodniego, oraz austr.bzygada piechoty Szenda 
z grupy Woyrscha. . ’

Transport oddziałów 3.arBji austr.rozpoezęł się wczeróiej 
i  trwał aż dc napotkania transporiór niwniackiah, peez«a został 

przerwany i  reszta oddziałów tay azaji przeszła de aaych rejonów 
koncentracji rarszem piassya. P o r z a ^  trans^rtów przewidywał 
w pierwszym rzędzie p-zybycie sztabów, następnie zal tuż za 
pierwszemi oddziałami piedtoty jec^iała masa a rty la r ji ciężkiej 
z uwagi, na to, źs do marsz je j z rejonów wyładowania do obszaru 
koncentracji wymagał dłuższego czasu.

Przebieg transportów konoantracyjuych ira obszarze s ie ­
c i kolejowej austr. ilmstruje poniższa taoliea /rysunek 5-ty/.
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Uszykowanie if obszarze koncentracji po^ je,szk ic 
Uszykowanie to zostało o s l^ i ł f t e  do dnia,tó9 f le t n ia  z wyjątkiem 
oddzisław X.£orpusu niem ./Ifli
zadrwizyjnjeh li.arm ji oraz austrjackiej Slid.Pę.które nkonczyły 
3wę koncentrację jnt w czasie rozpoczęcia uziałsiu»

Uszykowaniem koncentracji li.arm ji kierował sze^^Mtabii 
tej araji pułk.Seeckt, ktdiy jut 19.kwietnia przybył do Jadiaiyna, 
gdzie wydał potrzebne sąrzędzenia. ‘ .

Ssczegdlna treskę, trzeba było otoczyd organizacją domar- 
szu oddziałów ze staeyj wyładowczycn* do obszarów koncentracji 
z uwagi na konieczność'^ zab8;^ieczen.ia'tajaanicęy. oraa zły stan 
dróg, który utrudniał przemarsze a rty le r ji c i ę t e j ,  oraz cięż­
kich taborów niemie<iich. W obszarze koncentracji przewidział^ , 
zostało wvDosażenia- siomisekieh jednostek w kolumny re^irował^cn 
wozów, oraz w kolum^ zwierzęt, po cięgowych. kWre w ^ Is i^ ch  m iy  
szach na wschód saitsłały zastępie ciężkie niemieckie tabory, n ie­
przystosowane do miejscowych dróg,

*■ Bo dnia l.maja jto obszaru koncentracji przybyło 640 po­
ci ęgów, csylj, przociętnie 64 pocięgi dziennie.

Żró<iła,
T ilo  y,^kłm "O r lic e ”
y .Branęojs •'Uorlioe ISIS*  ̂- ,
"S R ^ n je  pri Gorlice -  Tarnów” /tłum.ze szwedzkiego/, 
Batzesahoier "Der MsOTaufmarsch oei 6orlioe” "'/0eBt'>WeBrzts: .

Nr,10 1 11 z 192« /.

4. Przegotowanie przełamania.

Główaę rolę w operacji przełamania roąyjdtiego frontu 
na północ od Earpat odgraó miała niemiecka ll.armja gen.Mackense- 
na.*Przewie2łcim adaleka, w oięgu krótkiego cza su wykonać-ona spj- 
śiała olbrzymią pracę przygotowawczą dla rozpoczęcia działań.
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Pracę tę i  Je^ wyniki w krótkości respatrsyBgr.

Rogpozaaałe terenu i przeciwnik» rozpocgęd miały wszgrst 
kie ształŁy mtychffliast p© przybyciu ds obsaaru koaeentracji. 
PunktMi wyjścia byiy wiademości, posiadane przez oddziaiy ^.ar­
mii austr., które od kilku miesięcy znajdowały się na tym fron­
cie. Wiadomości te winny być uzupełnione'i skontrolowano przy

tej-eau aj _ ,
siała być początkowo znacznie ograniczona, aby przez wzmośona 
działalność lotnictwa nie wzbudzać podejrześ przeciwnika. Do-

wax̂ m

Podstawa wyjściowa do natarcia wybrana została naogół 
wZdłuż dotyohozasowych stanowisk oddziałów 4.a m ji. Jednak w 
wielu miejscach trzeba ję  będzie wysunąć bardziej wprzód, aby 
” *■ ' . . które często odległe sę.zb li^ ć  się do-;dtanowisk ro ^

od stanowisk austrjackich ponad 1500 mtr.

Przeszkol terenowe w pasie natarcia biegną naogół 
równolegle frontu natarcia. Są to rzeki Biała, Wisłoka 
Wisłok, San. Z wyjątkieia Sanu nie są to przeszkody znaczna, 
jednak mo^ spowoocirać opóźnienie a rty le r ji c iężk ie j, w wypadln: 
gdyby mosty były poniszczono.

Równolegle do tych rzek ciągną się lin je  wii^r^która 
ułatwiają przeciwnikowi organizowani® kolejnych oporów.z dru­
g ie j jednak strony nacierającemu ułatwiają kryte tJódciaCTiećie. 
s ił  dę natarcia i  manewrowanie, temi siłami. ^

W miarę postępu natarcia, komunikacje tyłowe oprą się 
przedews^skkiem o lin je  kolej o ws;

dwutorową ; Tarnów -  Bteeszów, 
jednotorową-: Srybów -  Jasło -  Sanok.

Według posiadanych wiadomości o nieprzyjacielu^ rosja- 
nio zorganizowali trzy kolejne pozycje oporu /szkic Hr.o./

Wa pozycji głównege'oporu szczególnie umocnione kilka 
punktów: rajen Btas*Sowki,mjen Pustki i  lasu Kamieniec,wzg. 
35? i  m.Gorlice, oraz wzg.554 /Zamczysko/

Przed okopami znajdować się przesr^ody z drutu kol­
czastego lub zasieki o niewielkiej szerokości.

Druga pozycja biegła lin ją  i wi^rz\^ odległości od 
5 -  IG km-, m pozycją głóTOOgo oporu /wzg.na -pid.od Rozdzielę -  
wzg.Włlczak - wzg.Lipie - wzg,Brzanka -  wzg.na płnc.-wschód od 
Tuchowa/..  ̂ .

Trzecia pozycja bie^Sa wzdłuż lewego brzegu rzeki f i s -
łok l.
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• i; • ^ifrontem am ji stwierdzono odwody w sil© 1 - 2  dy- 
p is^oty w rejonifiNJasło -  Biecz -  aaigród, ponadto kawa* 

ie r ję  za ironteffl IX‘ik©ipusu oraz korpus kawalerji w rejonie
i T, ,, ,1 duje się I I I .

i  lodniego fron-

Z -jrównaaia s i ł  wynika, że Orzeciw 6 -  7 koirpasom 
ó .ap iji_ in sy j^ ie i /16 -  18 d..pi i  D d.k./ walc^d będą t r ^  
armie: li.aiemiecka, 3‘,ł 4,austrjackie, psiadające razem ' 
iO d;p. 1 3.d,k. oraz licznę. artylerję ciężka.?/ I  szozegdl-

3 - 4  dywizyj, 
gros 3,armji ro- .

jQ dip. 1 3.d,k. oraz licznę, artylerję cięż; 
nosci ll.armja m  przed sobą Iwkorpus w skŁ 
^.ąrmja^'- Il.korpus rosyjski, zaś S.amja -

1 S|iLX0̂  «

takiego ___________, ____ _
nie'■ przeciwnika 1 Szybki‘pitiebiag 
jrzegrupwanio wojsk rOsyjskii^fc-

utrzymani© 
>rzez żaskocze* 
sliwiaj ą,â

Ogmnowaiie ll.arm ii na pozycji wyjściowej do natarcia 
¿arzedpue zostało przez gen.Mackensena rozkazesn z dnia 2&;I7 . 
syaagało ono przeprowadzenia luzowaii oddziałdw austrjaekich - 
oraz szer%u<ąarsBów zarówno w kierunku do 1 <od frontu, jak i  
'¿zdłuż pozycji.'Marsze te w więksżości swSj będą przeprowadzone 
noce dla ukiycia przed obsenracją przeciwnika. iLuzowani© oddzia­
łów austriackich miało-być-ukodezone do godz.lO-ei dnia 28.IT . ,
?; rzeczywistości'przeciągnęło się jeszcze całą ćtobf . Po ukożczo- 
nam luzowaniu os ią^ iętó  ugrupowani© - jak na szkicu Br,6 .

Ha froncie 34 kim. widziny w pierwszy® rzucie uszykowa­
ne obok siebie 8 dywizyj piechoty,.związanych w 4 korpusy:

iiorons Gwardji - 8 płków piecb. ,30 bateryj.na froncie 8 kim
Tl.forp.austr. - 9 ** ” 26 ** ” it 7 t?
lU  .Kojrp.niem. - 6 " '* 32 » «» " 9 ”
kombinowany korp.

Kneussla. -  6 "  " 29

V  Stosunek 18 : 30 dywizyj piechoty nie charakteryzuje sto­
sunku liczebnego piechoty. Dywizje rosyjskie posiadają p  
16 baonów,podczas gdy austro-niemieckie od 9 -  lE. Poneato 
stany liczebne w oddziałach 3.armii austr.są niskie. Prze­
wagę charakteiyzuje ilość a rty le r ji dywizyjnej oraz c.k.m.
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W drugim rzucie

za lewem sfcrzjdiem 19.d.p. w odleg^ódci SO klm.od frontu.
Za prawem skrzydłam 20.d.p. w odległości 30 kim.

Ponadto za lewem ^rzydłem «  Zakliczynie ll.dyv.kav. 
Szczegółowe 6 .de b. patrz z a ł . l .

9 U|^povaniu nowyższem widzimy przewagę środków na 
lewem skrzydle armii. Odpowiada to zamiarowi gen.Mackensena, 
który podany jest do wiadomości podwładnych w P̂odstawowych 
WTtycznych-do natarcia^. Wydanych w dniu 27.kwietnia, iíytyozne 
te i 'z  uwagi na ich wagę dla organizacji niemieckiego natarcia, 
przytoczone sę̂  poniżej w całości :

"Ażeby natarcie ll.arm ji mogło osiagnaó swój cel,winno 
byó ono przeprowadzone szybko. Jest to wogóle konieczne i  z 
przyczyn operacyjnydi. Prócz tegj, oczywiście, tylko szybkość 
natarcia stanowi jedyną gwarancję przeszkodzenia nieprzyjacie­
lowi' we wznowieniu oporu na tyłowych pozycjach i w planowęm 
użyciu silniejszydi;odwodów. Dlatego wszyscy dowódcy winni dą­
żyć do nieprzerwanego postępowania natarcia w przydzielonydh 
pasach działania. Powyższe osiągnąć możei^ przy pomocy dwóch - 
sńsdków: głębokiego ugrupowania nacierającej piechoty i  szybkie­
go wykorzy stania ognia a r ty le r ji.  Wskutek tego nie będą wyda­
wane nacierającym korpusom i  dywizjom ściśle określone zadania 
na każdy dzień, aby me przeszkodzić im w dalszem rozwinięciu 
natarcia, o ile  to natarcie byłoby możliwem.

Jednakże konlec^nem jest zapewnić stałą jednolitość 
działali całej armii. lia, można oczekiwać-, ażeby natarcie równo­
miernie postępowało na całym froncie. Sama konieczność zwrotu 
frontu armii, który noezatkowo ma kierunek północno-wschodni, 
w kierunku wschodnim mkazujsT aby lewe skrzydło w.ykonało~
dłuższa drogę.

Szybkie wysunięcie się naprzód na jednym odcinku fron­
tu czięsto u<£atwi natarcie na sąsiednich odcinkach, gdzis warun­
ki są cięższe lub gdzi-s, być może przypadkowo, natarcie się 
zatrzymało, w szczegtilności gdy. zachowamy ugrupowanie głębokie, 
które poz'®!! uder^ć flankowe dla wsparcia sąsiedniej jeilno^ 
stk i. Jednakże oddział, któremu uda się wysunąć naprzód, jest 
narażony ze swej stroiy na oskrzydlenie. W ten sposób oddział» 
który najwięcej się zasłużył sr/em szybkism natarciem, narażony 
jest najDardziej na walkę odwrotową. Powyższe zmusza anaję do 
określenia l in i i ,  które pożądanem byłoby osiągnąć we wzaiemnem 
współdziałaniu'Ił o i le  możności;-równocześnie, co jednakże 
nie wiąże oddziałów, które we waajemnem porozumieniu'winny po­
sunąć się dalejnaprzód, o i le  to okazałoby się możliwem.
Każne takie dalsze posunięcie będzie przez dowódcę armji 
wdzięcznie przyjęte i  n a le jc ie  ocenione.

Pr^y powyżej wskazanych warunkach staja się konieczneą 
ażeby -korphi^^i dywizje utrzymywąły stałą łączność, z sąsiednie- 
mi. jed n es tk ^ i,n le^ ik o  telefeniozną, ale rómież przez o fice­
rów łąoimikowych. Wreszcie'wkładaia obowiązek na. dówćdców korpu­
sów i samodzielnych i^ w i^ l atałdgo informowemia imia o prze­
biegli walk ŵ dym̂  celu, abyi mógł uzgodnić działania poszczegól­
nym części l£n ji bojował i  stoaewnłe do położraia podsuwać 
i  angażować moje odwody.”
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w ślad za teiąi ^ytyoznsm w dniu 29.IT.O 
wydaje gen.Macton0m‘‘3Wdj‘ ;roiśfea,dD m  /sśtł..
tym precyzuje zadani® ll.arm ji na najbliższe dni

1.18-ej .
W rozkazie

' ”Araja przerwie rosy j^ ie  poaycje na l in j i  Bopiea Ruska - 
Gorliee -  StaszkoirtiS -  Rzepiennik i poprowadzi natarcie w kierun­
ku Żmigród Sw.-Kołaczyce.”

i^uważyay tutaj, że istn ieje rozbieżność między wytyczne- 
mi, wydanemi przez austrjackie naczelne dowództwo /mtrz s tr .l4  
i 15./ i  zamiarem Maekensena. fytyczne te nakazują ola naparcia 
l^arm ji^”ogój^^kierunsk ^lnem gołudniowem skrzydłem;Sajgród -

na .swem .5-------- — —  „ —
międ^ Soigród i Kołaczyce

- ■ Lecz przewaga s ił  na lwem skrzydle ll.arm ji nie jest 
tak wybitna, aby wskazywała na to, że ifeickeasan zamierza wykonać 
tem skrzydłem jakiś manewr lub przynajmniej zaznaczyć tu główny 
swój T^siłek. Ifzasadnienie tej przewagi znajdujeiąy w wytycznydo 
Maekensena: ”samą konieczność zwrotu arm ji.v .. . .  w kierunku 
wschodnim nakazuje, aby lewe skrzydło wymonało dłuższą drogę.”

; ff rozkazie Maekensena nie znajdujeisy, jak to już zapowia- 
dzia3L V swych wytycznych, zadań szczególnych'' dla korpusów i  clywi- 
zy j, W^zane ^  je^n i©  pasy działania i lin je , które ”o i le  
możności" trzeba równocześnie osiągnąć.

Istotn ie, Mackensen armję swą traktuje jako masę, którą 
trzeba ustawić m. pozycji wyjściowej i  pchnąć w określonym kie­
runku. ,Iiiema -tutaj innego E^owru armji, jak ’'zwrot; frontu" 
całości,-sniesa zaciań szczególnych dla części skiadowych tej ¡aasy, 
jak tylko te, które “f/ypływają a przypadającego w niej stanowiska.

Podobnie działała na małej przestrzeni kolumna tfecdonalda 
pod fagram. lecz przebieg walki wyszEO później, że ta metoda do­
wodzeń^ nie może być zastosowana do "masy przełamującej",którą 
stsaowi armja działająca na kilku dzi8sią'tkach kilometrów frontu.

JŁorpusnej, Który Kierować winien jearo iic ie  wyborem stanowisk, 
przemaizzem oraz prowadzaniem ogni«. Równocześnie z rozkazem do 
natarcia wydany został "rozkaz bojowej czynności a r ty le r ji” , w 
którym dca am ji reguluje sposób przygotowania ogniowego natarcia, 
wstrzeliwanie aa się rozpocząć dnia l.inaja, w nocy z 1/2.Y. aa 
być wykonany ogień zapobiegawczy w nieregularnych odstępach czasu, 
mający na <slu uniemożliwieni# wzmocnienia przez npla jego pozycji 
^ z  ogień osłaniający prace przygotowawcze własnej; piechoty. 
Iłasciwe przygotowanie ogniowe ma się rozpocząć dnia*2'.maja o 
godz,6-ej i  trwać przez cztery godziny. Tak późna godzina rozpo- - 

przygotowania uzasadniona jest tern', że wschód słońca 
utrudnia obserwację w kierunku wschodnim.

„ ' • ' Jak widać z powyższego, ogień ą rty le r ji w rękach Macken- 
s e^  nie jest czynnikieo manewru armji. Mniej więcej równomierny

iooaiał arty-lerji"pomiędzy korpusy wskazuje, że fifeickensen traktu- 
0 'ib  jedyiiie jako środek wzmocnienia siły natarcia całego frontu
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Tak wiço^oasa SOOdziti Mackmsena-.wmoEBÎona TTutio ta­

czać miûV to rowadhçdzîiT^îeofïôeie drogę m  całym 34-kilo®0tro- 
lyjB froncie armji.x/

■ '•i. A .

Eadanie zniszczenia przeszkód przed pozjc^ęi rosj^jska 
włożone zostało przedewsOTstkle® m 'barki pionierów oraz aiotaczy 
min'; Artylerją tylko ta® bidrze odział w mszczeniu przeszkód, 
gdzie pmiaa pionierów i  użycie miotacsę min jest niemożliwe.

Co się tyczy ^opatrzenia w amunieię artylaiyjskę,, dca 
armii nakazuje stworzenie przy baterjach składów amunicyjnych 
w następującej ilo śc i:

na baterję ciężkich haubic 
" ** moździerzy
•' "  10 cm.armat * -*
” ” haubic lek k ie
" "  armt polowy<dî

-  800 strzałów
-  hOO "
-  1000 ”

- litoo "
-  1200 ”

Opróżnione kolumny affluniqyine winny byó natychmiast uzu­
pełnione i pozostawaó w dy sporej i  aowódców a rty le r ji dla dalsze­
go natarcia.

 ̂ Celem ułatwienia ząopatrżenia w ^mośó nakazane zostało 
wydanie 4 porcyj rezerwowych ną każd^o żołnierza,

■' ' V  ' ' x '  ■ ' . ■ ' • .  ̂■

Ireazeio dla ^pwnłaaia tajemnioy przygotowań do natar­
cia mkazsuła została ewakuacja cywilnej ludności z podstawy wyj­
ściowej oraz z międzypola między pozycjami rosyjśkiemi Î austr-
jackismi.- '

Rozkaz am jl obwieścił, że "godzina szturmu dla całego 
frontu hędzie ustalona osobnym rozkazem." Działanie atczepaie armji 
rozpocząć oxę więc aa sztunadm, co pociąga za sobą koniecznośó 
Zbliż0ni«*podota^ wyjściowej do mtareią- na Oiległośó szturiwwą 
od pozycyj przeciwnika. Poniemż aiędzypble w wielu miajscadi 
było szerszo ponad 1500 m., zaszła SoniQ< îK)śó podsunięcia na­
przód czołowych elesBBtów piechoty i odrzucenia czat przeciwnika, 
ozynnośei te winny byó wykonane pr2sd dniem 2 .maja  ̂ Ine m gły byd 
on® rozpoczęte zbyt wcześnie, by nie zdradzić zamiarów zaczepnych. 
Walki o"pozycję szturmową rozpoczynają się jednak już w dniu 
29.IT. w korpusieKneussls i mają krwawy przebieg. Udaje się tam 
uchwycić Ropicę miską. Krwawy przebieg ma również zajmowanie po­
r c j i  szturmowdf w Korpusie YJ,. w dniu l.maja. Na innych odoinkadi 
frontu ukształtowanie terenu i ’ położenie przeciwnika pozwoliło 
pracę tę wykonać w noc poprzedzającą natarcie.

Z chwilą rozpoczęcia tych walk tajemnica pr^gotowań do 
natarcia nie mogła iuż bwe utrzymana.

z/Ola przygotowania natarcia przewidziane zostało również
użycie nowego średka bojowego - gazów. Miał być wykonany atak 
falowy, jśifeak trudności atmosferyczne i terenowe, nieufność 
wcisfe do tego nowego środka walki oraz opóźnienia w dostawie 
butli gazowych spowodowały, że Mackaasen dość wczośnio porzu­
ca Bwśii zastosowania teas środka walki.
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. „ ęzasie, gdy trwat^ ta przygotowania H.armii.ria resz­
cie frontu przeciwrosyjskiago odbywały się działania demonstra­
cyjne.

f ’ ' ' V. - ^

MemiecJci front wschodni organizuj© dwie większe demon­
stracje : ' ' ■ ■ "

-  87.1?, - wypad Laaensteina do Kurlandii,
-  2.7. -  uderzeni© 9.armji na przedooscie warszawskie,

Austrjacki front ogranicza się, z powodu hraku s ił ,  do 
szeregu drobnych damonstracyj

5. Położenie po stronie rosyjskiej przed 

uderzeniem Mackensena.*'

Naczelny wódz rosyjski W.Ks.Uikołaj Mikołajewicz po nie- 
powodzeniadt 1 ^   ̂ i -»-
ozeniach zimô  
operacyjnej
powierzonych ma s ił  zbrojnych :

-.wojska c ie rp in a  dotkliwy brak sprzętu i  materjału woj­
skowego, a przedews^śtkiem amunicji, której zapasy poko­
jowe sę na wyczerpaniu, a słaba produkcja wojenna nie mo­
że ich zastąpić,

-  oddzia ł cierpią na silne osłabienie stanów liczebnych, 
których nie mogą uzupełnić słabo funkcjonujące i  ż le  zao­
patrzone formacje zapasowe.

Wreszcie wahanie to podtr^mije dotychczasowa organizacja 
dofćdztwa.podlejc& wo j ̂ \ i  uprawnienia dowódców, mające swe 
źródło w rosyjCim regulsmiinié służby polowej.

Podległe naczelnema Wodzowi siły  są rozdzielone międ^
Z dowództwa, frontów ;

1/ Front Północno-Zachodni -  gen.Huzski, potem gen .Aleksie jem
2/ Front Południowo-Zachodni -  gró.Iwanow,

Każdy'z tych dowódców.|>osiada daleko idące uprawnienia 
w zakresie inicjàtywy operacyjnej i '

To też, g(fy Jfeczelny Wódz się waha, każdy z tych dowód* 
ców tworzy własny'plan operacyjny z mysią, że dla"nowego zadania 
otrzyma  ̂gros s ił  zbrojnych i  zabiega różnemi drogami o przywianie 
mu racji i  pierwszeństwa.

W ten sposób gsn.BuZski tworzy plan operacyjny, któiy 
zwró<x)ny jest przedewszystkiem przeciwko Siemeom.

Źródła t . - - ' < ..
M.Boncz-Bm jowiez TPotierła Oalioji w 1915~gocln" cz.I i  I I ,
7.9aniloT —̂ "̂la Bussie danS'la guerre mondiale” .
"Mémoires du Général Broussilov."



ł 6dn.JTO?i0irv"^przeciiRiio ; tworzy plaa wojny przedewsayst- 
kiea przeciwko Au^trji.

 ̂ * " '  % 4 * • ' / "  ■V* ' j . ' ' I * *  .*'• «■ fi.» • . k f. Vł'- .;t . . . .

Obydwaj"^aerałowie"korzystają-z każdej nawet drobnej 
okazji, aby ściagnadfek) siebie jakmjwięcej s i ł ,  ząrówao z pośród 
edoWódow naczelnego wodza, jak i kosztea swe^ sąsiada. Hf rezul­
tacie naczelny wódz pozostaje bez własnych odwodów.

Ĝ y więc w pewnej chwili naczelny wódz skłania się do 
projektów ^n.Ruzskiego 1 postanawia zwroeid swój główny ^ s iłek  
przeciwko Efiemcom, nakazując obronę przeciw Austrji, gen.Iwanow 
w tajeaaiicy układa i rozpoczyna działania zaczepne przeciw Austrj i, 
laaląoe na celu sforsowanie Karpat i  zajęcie równiny węgierskiej, 
Eotywuję-C te działania koniecznością prowadzenia obrony czynnej-, 
f  pewnej chwili nie zawaha się gen.Iwanow żądad waaocnienia swych 
s ił  koszteia frontu północno-zachodniego, gdzie właśnie laaczelny 
wódz chce prowadzić operacje decydujące.

freszcie pod wpływem-czynników politycziwch W.Es.Mikołaj 
^isa I 9 .3iiarca 1915 r, zwrócić swój główny wysiłekdecyduje si 

przeciw Aus 
w których c ,
do działań o’ charakterze’ czysto obronnym na P2n.-Zach.froncie,zaś

przeciw Austrii. Jego plan wyłożony jest w wy^czayoh z l:ej dat 
w których czytany: "Mysią przewodnią la o z e ln ^  fo o ^  jest przejść

te®, aby działać zaczepnie, naciskając od lewego skrzydła Południo- 
■s>o-mchodai8|;o frontu, poniszając się w ogólnym kierunku na Buda­
peszt i dalej w calu okrążenia linji'Krakó^w - Poznań -  Toruń".

Decyzja i?.Ks.Mikołaja tra fia  do gsn.Iwanowa w chwili, • 
gdy operacie są już w toku. To też gen,Iwanow ni© uważa za po­
trzebne zmieniać dotychczaarwego swego planu działańiPlan jego po­
lega na tern. .ażeby swem centrum /8 . i  S.armje/ przejść Karpaty i  
w ten sposób zagrozić tyłom w ojgen .P flan zer-B a ltina . Sa skrzy­
dłach plan ten p-rzewiduje obronę.

Działania w Karj^tach, noszące charakter długotrwałych 
walk górakidh, doprowadziły w początkach kwietnia do pewnych, 
nieznacznych, rezultatów w zachodniej części Karpat, gdzi© opano  ̂
wano przełęcz dukielską i biodło łuokowskie, we wschodniej części 
jednak nie wyprowadziły poza grzbiet maŝ -wu góńakiego. Spowodowa­
ły one znaczna zużycie wojak przez straty ludzi, zużycie aaterja- 
łu, a przedewszgrstkiem amunicji. To też gdy w początkaii! kwietnia 
natarcie, natraS^iając na wzmolonyc opór, potkało się z przeciwna­
tarciem przeciwnika w kierunku na Stryj, gąn.Iwanow 10.kwietnia 
decyduje a ą  zatrzymać ofenzywę 8. i  S.armji., tworig- ll.a ra ję  dla 
zapobieżenia groźbie w kierunku na S t^ j .  każe 9.armji przejść* do 
przeciwnatarcia. Sie rozporządza w tej chwili odwodami operacyj- 
nemi, któreby umożliwiły kontynuowanie swego zamiari pomimo re­
akcji nieprzyjaciela, fo też iS.kwietnia nakazuje wydzieleni© z 
frontu armłj walcząqydł odwodów operacyjnych; przyczem wydzielenie 
to na rozpocząć się od S3.kwietnia i ukonczyo- się w ciągu dwóch 
tygodni, t  ten sposób gen.Iwanow chce zebrać 3 korpusy /w Stani- 
s^wowie, Samborze i  Krośnie/,

Zaniepokojony zaciszem la  froncie f.Ks.Mikołaj, który 
nie otrzymuje odpisów, ^danydi przez gen.Iwanowa zarządzeń, in­
terpeluj© w dowództwie frontu, dlaczego ofenzywa 9.armji /lewe 
skrzydło frontu/ nie postępuje naprzód.
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27.kwietnia gsaJwano* odpowiadla naoaelneon Wodaowi 
_ . . - 1 ^  ^  ‘ ‘■'̂ ipa bfeiunfwy,

ky fld TOMł-
,  ____________  ,___  _ _ Płd.-ZaaS/,

a prz;^najmniej'od ogó lnej natarcia wsz^stkiefa wojsk «  Oelicji., 
ta li się na' brak amunicji i  wreszcie komnnikuje: io ogdlne na» 
tarcie na''galicyjskim froncie może się rozpoczęć w pierwszych 
dniach maja.

swjm
Widzisn’ , te  gsn.Iwanow jeżyna wętpid w powodzenie 

swej ofenzyiy, lecz pomisao tego pozostaje pray poprzednim s> 
pianie.

W jego zamicrzwiacb osłonę natarcia od zachodu ma 
wykonać d.armja na północ od Wisły, zaś na południe od tej rze­
ki prawe skrzydło S.armji, bioręcej udział w natarciu.

W ten sposób 3.armjs otrsymuje dwa zadania o kierun- 
kaeh^rozbietnych, os powoduje Ogromne rozcięgnięeie frontu tej 
araji i  zmusza będś do rozproszenia je j odwodów, będś te t do 
skupienia na jednym kierunku zb szkodę dla kierunku drugiego.-

Wiadomości o ma jęcej niastępić ofoni^wie. niemie<dtiej z 
rejonu Tarnów -  Gorlice otrzymuje rosy,
wcześnie w drodze agen^jnej.

rosyjski Saczslny WÓdk dość

V ten sposób Szczali» Wóda rezarwuje sobie wszelki 
wypaddt, j«d «r ko:^e V «brdbie wojak frontu P2no.<«0acĥ . nie 
uwata ĵ ednsdr Zm potrzebAC''̂ ih^ornioend zainteróso.wian^^^diwódcę 
frontu Fłd.-Ząoh* o Ihb bboćby zwromd jego
uwagę na fflotliwość aals*»łe  niepr^jaćłelekiego z rejonu Gor­
lice -  Tanióir.- -łr

3, r n j a.

 ̂ |es«3ze l0^4Dviętnii,^t.j. w <¿»111, giń.Iwanow zde<
cfdowal ^ ę  zatrzyitej ofen«rte k a r p ^ , odcinak S.amji między 
^W*ę ' i .Łhrpataml bvcnioi» był przea trw korpuzy roeyi^ie 

XXI i aZ,* J.ed̂ H ^ b̂od wf̂ ywea demonstracyj austriackich 
(owie kwietnia ^ jonie lezo laboroz fzą lewem ^r^d le

S.armji/, dowództwo TYi^korpasu wraz z szersigiem pojedynczycii 
oddziałów zostałot)».2ezi*®^one na południe i  objęło ^ęść fron­
tu między,III i XXlY k0^8aiBi. W?'leB spoaób osłabiona została 
organizacja obronna Wisłę i larpataii,

Wa^podstawie f^zkasu dowódcy frontu z dnia IS.kwietnia 
zao:qrnaję się twor^x « ^ d y  S.armji za je j leaea/południowem/ 
skrzydłem w rejoni^poj^la -  Jaśliska. Tamte ma być skierowana '
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/iadpwujaca 
 ̂ frontu Płnc

o 3 ¿ywizjadi ped*(iow t̂i2t¥em gpn.!)rsgomiro»a, rozłożom ;» ra j. 
Krosno -- ^ i^ ó w ,  ponadto 1 dpr.kaw. w rejonie &ij,grcan.

Tymczasen zacsynaję. napływać wiadomości o nadchodzącej
burzy.

Na odcinku IX i X korpusów s iln ie  wzma^ się działalność 
niepri^jacielskiego lotnictwa oraz oddziałów zwiadowczych. Widać
oficerów rakognor^ *-----*" ---------
dsaefter^ austr, 
armji gen.Radko 
domości, które 
się zgrupowanie
Ciętkowioe - Giybów (Ua natarcia na uorxice. zas wetutug 
dezerterów, natarcie to ma nastąpić około 26.kwietnia.

Na podstawie tych wiadomości w tymże dniu sporządza 
plan wsparcia zagrożonego X.korpusu.

Chce w tym oelu użyć :

-  (^ęści 70.d.p. z sąsiedniego IX.korpusu,
- 63.d.p. z dyspozycji dcy frontu,
- swój odwód z rejonu Dukla - Jaślisko /brygada i 1 p.pioch./,
-  ponadto dice zluzować część piechoty z południowego 

skrzydła armji przez korpus kawalerji.

Przewiduje, żs wszystkie powyższe siły skoncenttuj« 
w ciągu 3 dni.

Bsstępne dni 
ciiaaowyoh wiadomości.

rzynoszą w ogólności potwierdzenie dotych- 
S.kwietnla dowódca armji jest przekowany, 

że główny wysiłek nieprzyjaciela będzie skierowany przeciwko 
K.korpusowi.

Na podstawie tydi wiadomości dowódca armji zaczyna już 
realizować wsparcie l.korpusu :

oddaje 1 pułk piach, z odwodu do dyspozycji dcy kora 
drierowuje 1 pułk z 63.d.p. do Biecza, t.j.w  rejon t€ 
korpusu.

,13U,
ego

E9.kwletnia oznaki bur^ wzmagają s ię . Na odcinku I I  i  
X kormsu wzmożony ogień a r ty le r jl.  Nidac u przeciwnika ożywiony 
ruch taborów i ruchy pociągów. Kwatera główna armji w Jaśle ob- 

' "  ■ ‘ loami nrzeż eskadre samolotów. Nirzucona Rataje bomoaml przez eskadrę samolotów. poszczegól- 
oydi odcinkach frontu I I  i  X korpusu przeciwnik próbuje zbliżyć 
..ę  do okopów rosyjskich.

30.kwietnia ogień a r ty le r ji potężnieje. Stwierdzono nie- 
mieeką piechotę przed frontem X.korpusu. DowSaoa am ji swoje od- 
wdjf waża
g l  jpwłkw

. ¿orpus _ , _
lew ji „ j îjj sę(j2i  dowódca armji--  rozwija-
j,ą sią deiełdaia zaczepne przeciwnika. IX.korpus w srom centrum 
oraz ^  prawem skraydle jest uod silnym ogaiem a rty le r ji.
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na jego lewem skrzydle -  koło Olszyny -  pojawiają się na Dunaj­
cu pontony.

Dowódca armji wzmacnia IX,korpus przesunięty wczoraj do

tyfikowano
tarzy ci po3aiy termin,natarcia

różny en korpusów/, ponadto de; 
na d z i^  2,naja. Iięcz dowódca 

armji sędM, Se natarcia już się rozpoczęło na,odcinku I.koipusn 
(f istocie naprzeciw 31.d.p., a.wieczorem przeciw 61.d.p, i 9,d,p 
zaczęły się zbliżać oddziały austrjackie i  niemieckie, majyce na 
celu zajęcia podstawy wyjściowej do natarcia. MelduneK dowodcy 
armji do dowódcy frontu Brzmi jednak, że natarcie, skierowane 
przeciw X.korpusowi odparto ogniem, a częściowo przeciwnika 
odrzucono.

Pod wypływem wiadomości o natarciu gen,Radko Dmitrjew 
zażędał oddania do swej dyspo^cji 63.d.p. Otrzymuje ję  nie­
zwłocznie i zaraz 2 je i pułki piechoty oddaje do dyspozycji do­
wódcy X.korpusu. Ponadto wzmacnia I.korpus jeszcze c pułkami ze 
swe^ odwodu, przesuniętomi w dęgu dnia do rejonu Olpiny.

H ten sposób realizuje w dalszym cięgu swój plan wspar­
cia zagrożonego odcinka.

Widzimy więc, że gen.Badko Itaitrjew z pośród odwodów, 
które do dnia l.maja zdołał skupić w swoich rękach, oddaje jako 
wzmocnienie odcinków :

5 pułków piechoty.
1 ^ w iz ję  kawaler]i.

Pozostaje ma w dniu l.maja wieczorem :

4 pułki piechoty,
3 dywizje kawalerii,

zgrupowane bezpośrednio za zt^rożonym odcinkiem I.korpusu.

Wykonuje on swój plan wzmocnienia, sędzęc, że. walka 
rozagra się na pogreji głównego oporu. W dniu 17.kwietnia,prze- 
prowadzejęc rozważania o możliwości natarcia na zachodnie ' 
skrzydło swej armji, piszą on: ” można oczekiwać z zachodu je ś li 
nio decydującego natarcia, to w każdym razie poważnej ^w ers ji, 
która mogłaby spowodować bardzo poważne położenie", z liowyższych 
rozważań wycięć 2 wnioski :

1/ "nie można osłabiaS frontu" -  i  wskutek togo
2/ "w yiziela iie z posiadanych s i ł  odwodu w s ile  więcej 

ulż dywizja jest niebezpieczneiB."

¡est zwoionnikiem 
)o siada 

całościę
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H a ld u n e k  m n .R a d k o  D n i t r ja w a  z  d n ia  l . a a j a  o o d ę a r .  ^  

e i u  n a t a r o i a  p rz e o iw n lls a  na o d c in k a  X .k o r p a s u  d z i a ł a  u s p a k a ja ­
j ą c o  z a rd a n o  a a  d o ad d o e  f r o n t u  ^ n . I w a n o w a ,  j a k  r d w n ie ż  na r a -  
o z a ln a g o  f fo d z a .

H ic  p r z j r p i s n j^  o n i  w i e l k i e g o  z n a c z e n ia  d z ia ła n io m  
n i e p r z y j a c i e l a  n a  f r o n c i e  S . a r m j i .  D la  w s z e l k i e j  p e w n o ś c i je d n a k  
j u i  2 9 . le w ia tn ia  s k ie ro w a n y  z o s t a ł  1 1 1 .k a u k a s k i  k o zp u s  z odwodu  
f r o n t u  do  K ro s n a , dokęd  ma p rz y b y d  w c i ę g u  2 .m a ja ,  z  tem je d n a k  
t e  n a t y d im ia s t  p o  w y ja ś n i e n iu  s i ę  p o ło ż e n i a  b ę d z i e  c o f n i ę t y ,  c e le m  
d a n ia  mu in n e g o  p r z e z n a c z e n i a . -

Szozegdłowe położenie na froncie I.korpusu w nocy z 
dnia 1/2 majn podane na szkicu Hr^7.

6. Przebieg walk o przełamanie.

2 ^  m ą ja  / s z k i c  S r . 6 /

ll.arm ja wykonać ma głdwi^ wysiłek w nadchodzęcycb 
Wallach. W myśl rozkazu gen.Sackensena z dn.29.1V. /patrz z a ł . l l ,
0.9/ oierws^rm orzedmiotea natarcia jest lin ia  wzgdrz 693-596-461- 

-Urwisko -  U22 bieg rz.Soszezanka • 3o9 płne.zacb.od flw. 
Kokowski -  396-363-340-%6. Podobnie, jak to ma miejsce w rozka­
zie armii. dowddoy korpusdw ro zd z ie lili własne pasy działania po- 

.i^ędzy cywizje, klerujęc id i wysiłki wprost przed siebie. Dgrupo- 
wánie wgłęb piecihoty ma zapewnić oiarłość natarcia, jego, ubespi€>- 
czenie w razie ^sunięcia się naprzód oraz wsnćłdział^^e z sę- 
siadami pozostajęcjmi w ty le . Przygotowanie artyleryjskie natar­
cia pozostawało wszędzie w ręku dowćdoy a rty le r ji korpusu, nato­
miast wsparcie natarcia zorganizowane zostało w poszczegćlnyob 
korpusacn w rćżny sposdb; będf ca2% artylerja  rozdzielona' została 
między dywizje, Dędz też dowćdca koipusu pozostawił w swej dyspo- 
^ j i  część a r ty le r ji.

P o z y c ja  za jm o w an a  p r z e z  H o s ia n  w p a s i e  n a t a r o i a  
H . a r m j i  m ia ła  t r ñ  w y b r z u s z e n ia  n a  z a o b d o . tw o rz ę o e  ja k g d y b y  
t r z y  r e d u t y :

1. rejon Gorlic i  wzgdrza 357
2. r e j o n  w z g d r z a  P u s t k i ,  w s i  P o d l e s i a  i  l a s u  K am ie­

n i e c ,
3 * r e j o n  w s i  S t a s z ć w k a .
L in  j e  r o z g r a n i c z e n i a  n a c i e r a  ję e y c b  k o rp u śd w  -  w e d łu g  

r o z k a z u  g e n j la c k e iu ie n a  -  p r z e b i e g a j ę  w ła ś n i e  p r z e z  p o w y ż sze  t r z y  
w y s tę p y  r o s y j s k i e j  p o i y e j i  o b r o n n e j ,

ffieezorem dn.l.maja gen.Uaokensen wydaje krdtki roz­
kaz. w ktćzym nakazuje roznoczeoie szturmu na oałrm froncie armii 
dtt.S.maja o godz.lO. -----

pie

min. oel%i zburzenia przeszkód oraz pierwszej l in j i  okopćw. W tym 
Pzacie ostatnie oddziały piechoty niemieckiej dochodzę do stano-
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wisie szturmow7ob.Art;lerja przeoiwnika jest przygwożdżona i odzy. 
wa się rzadko.

-*■
Punktualnie o ^dz.lO -ęj na oałjm froncie annji 

milknie ogień a rty le r ji, rozlegają się gwizdka, na ktdrycb sygnał 
wyrusza do szturmu pieobota. Ogień a rty le r ji powoli przenosi się 
na tyły pozycji obronnej.

W wielu miejscach piechota przechodzi przez druty 
i  zajmuje pierwszę lin ję  okopńw. lecz w tej chwili na całym fron­
cie natarcia rozpoczyna się walka, która ogniskuje się przedewszyst 
kłem'*e wskazanych wyżej 3 występach p o r c j i  rosyjskiej.

Hataroie l.dyw.gwardji rozwija się ponydlnie, lecz
2.d3Twizja nie może opanowad Staśzkówk^,ponośzęc znaczne straty. 
Dalej na południe austr.39.d.p.flankowana ze Staszkdwki*i rażona 
ogniem od czoła nie może posuwad się naprzód. 12.d.p.: dzięki dobre­
mu przygotowaniu artyleryjskiemu udaje się uchwycid wzgórze Pust­
ki, lecz wieś Podlesie i  las Kamieniec, nie leżęoe w je j pasie 
działania bronię się nadal.

Niem.Si.d.p. flankowana z lasu Kamieniec i  rażona 
od czoła nie może ruszyd z miejsca. SSld.p.chwyta wzgórze 357 i  
walczy ciężko o dorlioe.

Na południu kombinowany korpus.Kneussla walczy, 
ponoszęc duże straty,w 2 rozbieżnych Kierunkach: l l.d .p . w le s i-  
śtyn terenie naciera na wzgórze Zamczysko w kierunku wschodnim,
119.d.p. w kierunku północno-wschodnim na rejon Sokoła. Wytworz<^ 
nę między dywizjami lukę zapełnia odwód korpusu.

W toku walki w wielu punktach trzeba kilkakrotnie 
ponawiad przygotowanie ogniowe, trzeba wreszcie organizować współ­
działanie wielkich jednostek w pokonaniu ognisk oporu nieprzyja­
cie la .

rejonu 
tarcia,^
natarciu. Na pc^dniu 119.d.p. współdziała z 62.d.p. w opanowaniu 
rejonu Gorlic, zaś natarcie Xl.baw.dywizji wspieraję lof^skrzydłó- 
we jednostki 3 .antjl.

/ Bliskie odwody rosyjskie podchodzę na pole walki; 
ozęśd ioh w e^ie udział w tym dniu w zmaganiach się w obrębie 
pierwszej pozycji, ozęśd zaś, powstrzymana ogniem a rty le r ji, zja­
wi się dopiśro na drugiej poąyoji.

Wieczorem znużone walkę oddzia^ ll.arm ji osięgaję 
lin ję  w^kdzanę jako pierwszy przedmiot natarcia.

2-4 kim, wgłęb 
własne wynoszę
Straty niektórych pułków sięgaję

d.arraja austrjaoka stosownie do rozkazu gen.M&Cken- 
aena,główny wysiłek organizuje na swem prawem skrzydle:

- korpus IX, /lO.i 106.d.p./ naciera po ohu brzegach 
rz.B iałej w ogólnym kierunku na I^glioe, osłaniajęo północne skrzyi - 
ło  ll.a rm ji.
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-  grupa Rotha /XlV,korpuB w składaie: 3 .i 8 .d*p.,gmpa 
tfotgansterna oraB 'nieiB.47.d.p*/ aa za zadanie opanorad wzgdrza n if-  
d:^ rz.Bialrę i  Danajoen.

-  grupa StOger-Steinera na lewem skrzydle armji więiże za- 
ozepnie przeoiwnika.

Korpus IX. w natarciu swem utrzymuje się na wyso- 
kodoi lewego skrzydła 11.armji. Wysiłki grupy Rotha nie odnosz^re- 
zultath: je j XlV^korpus zalega pod drutami rosyjskich pozjoy3 mię­
dzy rz.Białę i  Dunajcem. Na lewem skrzy-dle armji grupie Stdger- 
Steinera udaje sie sforsować Dunajec pod Otfinowem, stworzyć przed- 
moście i przerzucić most pontonowy. Dowódca 4.armji chce wykorzy­
stać ten sukces i z przedmościa pod Otfinowem rzucić zagon kawalerji 
na ty ^  3,armji rosyjskiej'. Ha swę prośbę otrzymuje do dyspozycji 

ll.flyw j raw, z Zaklioz^a 00 gen.Maokensena oraz 1 bryg.kaw.z 1 ,armji 
austrjackiej.

3.armia austriacka w dniu S.maja współdziała z pra­
wem skrzydłem armji MaokensenaT naci erajęc dwiema d3rwizjami /2 1 .i 
45./ w ścisłej łączności z 13.baw.dywizję, przez Małastów na Dragą- 
szów. Na pozostałym froncie armji działania wiażęce, szczególniej 
silne w rejonie Mezo Laborez /korpus beskidzki/. Odwód armji /22.d.p,/ 
przesuwa się za je j lewe skrzydło.

Na froncie pozostałych armij działania więżęoe lub
demonstracje.

Po stronie rosyjskiej gen.Radko Dmitrj«r troszczy 
się przedewszystkieia o swe prawe skrzydło, zagro¿one przez s^forso- 
wanie Dunajca pod Ctfinosen. Korpus JX. wzmocniony zostaje puł-

I W miarę wyjaśniania się położenia na froncie X.
korpusu, uwaga dowódcy armji zwraca się w tym kierunku, posiadane 
odwody rzucone sę do wsparcia tego korpusu. Popołudniu - irakutek 
wytworzonego położenia - dowódca armji zezwala X.korpusowi przejść 
na drugę pozycję obronnę oraz nakazuje XXI7.korpusowi nawięzać z 
nim łęozność, zaginajęo skrzydło.

X.korpus za jęł druga pozycję obronnę pod wieczór 
bez przeszkód ze stronj' nieprzyjaciela. Wskutek ruchu odwrotowego 
X.korpusu i  niepowodzeń 70.aywizji /lewe'Skrzydło IK.korp./ powatar 
ja  luka a ied^  korpusem IX .i X. Dla załatania teł luki utworzony 
mostaje oddział gen.Wołodozenki /dowódca 16.dyw.kaw./ w skład któ­
rego wchodzi po jediwm pułku piechoty z 1X.1'¿.korpusów oraz 2 dy- . 
wizje kawalerji /16«dyw.kaw.z odwodu armji i  S.kauk.dyw.koz.z IX. 
korp./.

Gen.Radko Dmitrjew pozeataje bez odwedów. Zwraca 
się więc do dowódcy frontu o oddanie mu dd ayspozyoji lll.kaukatótiego 
kortu su. otrzymuje go bezzwłocznip, lecz korpus ten wieczorwi C 
,dn.8 .naja'osięgnie dopiero Krosno, najwwBeśniej więc 4.maj* będzie" 
iBćgł DyC użyty na obecnych pozycjach.

Dowódca armji sędzi, że o i le  uda au się utrzymać 
X,korpus na nowych stanowiskach aż d© czasu przybycia odwodów, po- 
jfożenle zostanie opanowane.
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Na dziań 3.maja gen.Uęokensen wyznacza jako
pierwszy przedmiot natąrdiia lin ię  Przegonina-libuaaa-Bosembark-. 
Jodlfdwka Tuchoł/ska, t . j .  lin ję  leżęoę w odległości S..4 kim, od 
osiągniętych stanowisk, lecz przed drugę pozycja obronnę. Bosjan. 
Bano aiędzT.godz.6-7 wproszą natarcie i.n ie napotykając przeciw­
nika. przekracza te lin ję . Wiadomość o tem otrzymuje Mackensen 
przed południem. Równocześnie lotnicy donoszę odruchu w ty ł l ic z ­
nych oddziałów oraz o marszu na daleKich tyłach w . kierunku ifron- 
tu jakiejś w ielkiej jednostki. Mackensen wnioskuje z tego, i t  
nieprzyjaciel jest pobity i  oofa się, że na drugiej pozycji stawi 
mu tylko słaby opór, oelem krycia odwrotu. Zmienia więc swój roz­
kaz i lako pierwszy przedmiot natarcia wyznacza lin ję  Polusz- 
Pagórek-Swięoinr-Radoszyce, wślad za tem pasy działania korpusów

Jrzestiwa aż za Wii^okę i zwraca uwagę dowodoów na konieoznoió 
aknajszybsz^o osięgnjęeia tej rzekł, przed ewentualnem przyby­

ciem meldowanych odwodów nieprzyjaciela.
Lecz nie zdężył rozkaz ten przybyć do oddziałów,

fdy na oa^m froncie armji rozgorzała nancwo walka. Okazało się, 
e Rosjanie stawili mopny opór na swej drugiej pozycji obronnej. 

Dopiero późnę nooę udało się w centrum armji i  na je j lewem 
skrzydle uchwycić tę pozycję, lecz armja nie dochodzi w tym dniu 
do nakazanego przedmiotu,

W cięgu dnia odwodcwy korpus X .zb liżył się do

fros armii: 19.d.p. osięgnęła Rzepleanik, Sc.d.p. - Gorlice, 
owćdoa A.kcrpusu ohjał w tym dniu dowództwo nad 11.i  119,d.p. 

oraz ze składu swego korpusu otrzymał do swej dyspozycji SO.a.p,

W ten sposób jedynym odwodem Hackensena pozosta* 
je 19,d,p. umieszczona za lewra skrzydłem armji.

4 .a^ ją  aus triacka w dniu tym podęża prawem swem 
skrzydłem na wysokości armji Uaokensena, Skrzydło to w przewidy- 
waiuu s^bkiego marsza na wschód wzmocnione zostało częśoię s i l  
ż odwodu.

N oentruB armji trwaję krwawe walki między rz.Du­
najce i B ł^ę  bez wyników. Natomiast niea.47.d.p. udaje się elikwi- 
dować rosyjskie przedmośoie na zachodnim brzegu Dunajca przed Tar- 
ncwrem i  przeprarlć część swych s i ł  na wschodni brzeg rzeki.

la  lewem skrzydle w grupie Steger-Steinera nie uda* 
ło. się rozszerzyć przedmości na Dunajcu pod Otiiuowem, gdzie Rosja< 
nie przy pomocy swych odwodów prseszli do ^seoiwnatarola.

3^anija austriacka w ciągu dnia 3.mą}a współdziała w dalszym c ię . 
gu z prawem skrzydłem 11.armji, rozszerzając ewe natarole przez 
wprowadzenie B.dywizji piechoty.-

Po stronie rosyjskiej dopiero w tym dniu saozjna- 
ję  oo^iać rozałąry natarcia niemieckiego, f  sztabie armji ocenia 
ję  s iły , naoierajęoe na X.korpus na trzy korpusy, przyozem szef 
sztabu sędzi, że "nieprzyjaciel skonoentrow« wielkie s iły  i obce 
to rozstrzjgnęć loOT obecnego okresu wojny", f  meldunku wieczor­
nym genjtedko Uołtrjew przewiduje, że o i le  I.korpus nie utrzyma
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enrottift pozy(^j do czasu, 111.kau .̂korpus będzie w stanie
iutoMA&jorad. mote zajsd konieoznodd cofnięcia ealrego frontu 
araji bardziej na wschód. 1 dalss^n oięgn wjrraia przekonmie, te  
poło2«ttie 3.amji wymaga solidnego jej wsparcia, będ̂  przez doda­
nie jeszcze jednego korpusu, badz też przez działanie zaczepne
i.armji na połnoc, od Wis^ .

W wyższych dowództwach nie oceniają tak pe? 
symistyoznie położenia S.armji.

Szef sztabu frontu Płd.-Zach.wyraźa opinję,że 
"niepowodzenia wczorajszego dnia /2.maja/ przypisaó raczej należy 
niewłaściwemu użyciu odwocód niż w ielk iej przewadze przeciwnika".

Wielka kwatera główna raczej obawia się o lewe 
^  ‘ - - • zawiadamia ona,

dyw.piech. z 
ly spożyć ji .

Na froncie 3.armji wydarzenia dnia S.maja spo­
wodowały zwiększenie się luki między IX.i I.korpusem. Praga po- 
zybja ooronna w cię.gu dnia zosts^a utrzymana, lecz pod wieczór 
sę oznaki, że opór obrony zanika.

Czołowe elementy 111«kauk.korpusu spodziewane 
Bą. wieczorem w Jaśle i^Zmi^bdzie.

Celem utrzymania położenia na froncie gen.

pusu, pośpiesznie przewiezloz^m koleię. Zarządzenia' te jednak nie 
sdoł£^ wpłynę.ó na utrzymanie drugiej pozycji, którs w znaoznej 
części noo^ została zajęta przez liiaprzyjaoiela.

0 godz.20-ej gen.Badko Bmitrjet wydaje rozkaz 
Barzędzaję.oy w dniu jutrzejszym przeciwnatarcie przy pomocy 111. 
korpusu.-

Grupa gen.lraanowa w sidadzio X .i lll.korpusB

4-go maj a /szkic-Sr,9/

W cięgu tego dnia gen.Maokensen oboe osięgoęó 
^ l e  |0Bta|ions l l .a m j i  w dniu poprzęanim, t . j .  przekroczyó rz.

Ciężkie walki trwaja cały dzień, daje s ię  odozuó 
przybycie a^ieźych s i ł  nieprzyjaciela, który przechodzi w różnych 
pttuktaoh frontu do przeoiwnataroia. Żaden z korpusów nie może 
ocięgnęd nakazanego celu. Dwa lewoskrzydłowe korpusy dochodzą za­
ledwie do l in j i  wskazanej wczoraj jako pierwszy przedmiot nalar- 
oia. W oentniB Xli.korpus podchodzi do trzec ie j rosyjskiej pozycji 
ohronnel, Isoz nie jest w stanie opanowaó je j  w cięgu dnia. Jedy­
nie tylko X.korpusowi udało się uchwycić częsó trzeciej pozycji 
wykorzystując li^ę w us^kowaniu przeciwnika i wysunę.c straże 
przednie pod Żmigród. Tym sposobem największe powodzenie w cięgu 
dnia m. prawe skrzydło ll.a rm ji, które wŚmyśl zamiaru Mackensena
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wiano pci*uaaad e ię  wolnisj, aby \i„ożliwić armji "zwarty zwrot 
fronteiB aa wsch<5d".

4.amja austriacka toczy
skrzyaia odbnalęo przeo__________
oddziału gen.Wołodozenki. SlirzydłoW « » » *  ^  IW " w r - ^ w w w * * * * *  .e  |^«aL« *-■ ¥ w  f f  « « w  W W  vv w  ^  V#«»» *̂ 4.
zdołało jednak odeprzed przeciwnatarcia i utrzymać się na wysoko- 
doi lewego skrzydl^ 11.armji.

W centrum 4.armji po ciężkich walkach zdoła­
no zyskać na terenie między rz.Dunajoem i Białę.

3.armia anatriacka podąża swem lewem skrzydłem za ll.annję, uohwy- 
oiwszy w tym cniu rejon Wątkowa i Bartne.

Dotychczasowy przebieg operacyj, ich powolne 
tempo, opór czołowy stawiany krok za krokiem przez armię rosyj­
skie, zmusza do wkroczenia naozelne dowództwo austrjaokie, które 
zaczyna się obawiać, że wymkną mu się s iły  rosyjskie dotychczas 
uwięzione w Karpatach i  uderzenie z pod Gorlic, plancwrane jako 
działanie przeciwko tyłom tych wojsk, zmieni się w frontalne par­
cie naprzód. Z tego powodu wieczorem du.4.maja naczelne dowództwo 
nakazuje;

1/ ll.arm ja silnem południowem skrzydłem wykona 
uderzcie w celu osiągnięcia l in j i  mkla-Krosno-Strzyżćw w fącz- 
nodci a S.armją.

2/S.amja przechodzi do natarcia ca obydfm 
swych skr^dłach. wiążąc w swem centrum przeciwnika. Lewe skrzydło 
w dcisłej łączności a ll.arwhą, prawe skrzydło naciera w kierunku 
północnym na Mezo-Iahorhz'" i  StrcpLów.

3/ E.armja lewem swem skrzydłem wspiera natar­
cie 3.armji.

W ten sposób naozelne dowództwo austrjaiikifc 
chce otoczyć siły rosyjskie, znajdujące się w zachodniej ozędoi 
Karpat.

Po stronie r<«yjskiej 111.korpus opóźnia ^^o- 
je przybycie do nakazanego rejonu. TyiBozasem z powodu częściowe­
go nierowodzenia na lewem skrzydle I.korpusii powstaje luka między 
X.i KKIy . korpusem. W luce tej sa. już drobne oddziały nieprzyja­
ciela . ^zyhywająee czołowe oddziały 111.korpusu rzucone są do

irzeciwnataroia na lewem skrzydle X,korpusii eolem nawiązania 
ąezności ze skrzydłem XXIY.korpusuI Początkowy lokalny sukces, 

jaki odniosła tutaj świeżo przybyła El.d.p. v..‘az z 9,d,p.ze skia- 
du X.korpusu, pod wieozii zostaje unicestwiony i oddziały te wy­
darte są na wschód. Łuka między X .i XXIV.korpusem zwiększa się

Odosobnioae przeciwnatarcia oddziałw 
. oraz IX.korpusu wstrzymiję, nieco tempo posuwania ëié 

prr.ticlwnika, leoz poza tern nie odnoszą sukcesu.
1f  ten sposób nie dochodzi do ogólnepo przeciw 

nat-^roia planowanego poprzeonieęo ^ \n ia  przez gen.Radko rMnitriewa. 
Strapy o6 "działćw X.korpusu bç, tak znaczne, ż e  korpus ten przedsta- 
w i a WF r t r ś ć żale dvd e paru b a t a 1 1  o :aó w pi fiiń) o t"v * -
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"*̂jT i-602» xix6 jOSw zaoiE îa CIO wyKonama przociwiiaiiai ̂
fiiŁs ftóra w-ytworsyła się między grupę. gen.Innanowa / l l l . i  X. 
kortjus/, a ¿SI7. korpusem stwarza nieoezpieozeństwó odcięcia 
PT03 S.armji, znajduj^oeg« się w Karpatach. To też wieczorea 
3nia 4.majs gen.Budko Dmirtjew decyduje się wycofad z Karpat 
XXIV,i XII.korpusy do loysokodci frontu gen.lrmanowa.

Bdwnooeednis Ui.korms otrzymuje zadanie 
hronić s ię  w oięgu dnia 5.maja nt dotychczas zajmowaiqpch Stano­
wicach, wieczorem zaś wycofać się na lin ję : ujście Dunajoa- 
¿ębr<J»a^Pilżno.

5-go maja /szkic Nr. 10/

W wykonaniu rozkazu austriackiego naczsl- 
.nego dowćdztwa gen.Haokensen zorzędza na dzień 5.maja:

-  korpus X.uderza aa Duklę; zadaniem jeg-o jest 
ucfańyoić szybko i  zamknąć drogi, wiodące na 
pćłnoo z Karpat;

-  korpus XII.uderza na Bćwne, ubezpieczajęc le ­
we skrzydło X.korpusu;

- korpus VI.uderza jprzsz Jasło na Krosno;

'■■',’r’T! prs’̂ Ê 3krir;d'i5iH ¿:i us
csgo nieprzyjaciela przez Bukcwę i Pilzno

Lecz przypatrzmy sie położeniu! W chw il i ,gdy  ̂
fren.Mai.kenęan zarzędza zwrot armii na połocnio-fy wschód oraz pościg 
niepri^yjaciela,trzecia pozycja obronna Rosjan jeszcze nie znajduje^ 
się > ^ 0  rękach.Właśnie dookoła tej pozycji skupiły się świeże s i­
ły nieprzyjaciela, ktćre skonstatować w eięgu dnia i  wieczorem 4.V.

To też rozkaz ten będzie ffiĆgł być wykonany 
tylko przez X.korpus, który t r a f i ł  na luko w trzeciej pozycji 
rosyjskiej i  dość szybko zbliża się do Dukli, Zostaje on w ten 
sposób odosobniony, napotyka na.’przeoiwnataroia od południa, 
zagrożopy jest od północy. Około godZ,17. Maokensen nakazuje 
X.korpusowx przejść do obrony  ̂ trzymajęc w swych rpkaob drogi 
wiodęoe z Karpat_w kierunku Dukli 1 gmigrodu. Maosensen nie 
może rozwinęć o&ięgniętego tu powodzenia, gdyż nie posiada już 
zupełnie odwodów.

Pozostałe korpusy ll.arm ji nietylko nie 
'  ’ '  'z d o ła ł y  osięgnęć rzeki

pozycji rosyjskiej na za-
mogły wykonać zadania, alo nie’ zdołały’ osiagnad rzeki
Wisłoki, walczęo w'obrębie trzeciej _
chódnim brzegu tej rzeki.
4 .armia austriacka w dniu D.ma^a^posunęła s ię  sweę_̂ .prOTem

em aż do wzgórz na południowy zachód od Jodłówki. W.cen­

na joa.-



- 35 -

3»am1a austriacka stwierdziwszy wycofywanie się nieprzyjacie- 
la z Kar^^t przessiia do natarcia na oałym swym froncie. Irwe 
je j skrzydło pozostało jednak znacznie w tyle za prawem ski'zydłem 
Maokenseaa. nie dochodząc w tym dniu do Krempai,.. Centrnm armji 
osięgnęło dolinę rzeki Ondawy. Prawe s^zydło napotkało na s i l-  
qy opór i tylko nieznacznie posunęło się naprzód.

Austrjauki.3 naczelne dowodziło ma jeszoze na- 
dzieje powiększenia klęski rosjnskiej przez odcięiue ozę|ci^sił 
nrzeoiTinika w Karpatach oraz z drugiej «treny, przez odcięcie 
łych s i ł  rosyjskich, które bronią ^ię Jiad dclnyio Dunajcem. W tym 
celu póŹBym wieczorem dnia 5.maja nakazuje, aby:

1/ XII.korpus przekroczył ffisłokę na południe 
od Jueła,

2/ X.korpus uderzył na południe od Krosna,
3/ lewe skrzydło 3.armii austrjaekiej uderzyło 

przez TylWę na Jaśliska,

4/ prawe skrzydło 3.armji natarło w kierunku Ra- 
uos^ oe-Zag^rz,

5/ prawe skrzydło 2.armji - w kierunku Wołosate- 
Intowiska-forościenko i,wreszcie

6/ główne s iły  4,arBiji zgrupowały sie na południe 
od szosy Tarnów-Pilzuo cy uderzyć stąd na ko­
munikacje w rejonie Dębicy,

Zamiar ge.Radko Dmitrjewa, aby w dniu 5,maja 
zorganizować obronę na wysokości grwy gen.lnnanowa, t . j .  na rz. 
Wisłooe, nie mógł s ię  urzeczywistniót bowiem przeoiwnik przekro­
czył w rejonie Żmigrodu tę rzekę, wchodząc w lukę między I I I .  i  
XX17.korpusem. Przeoiwnataroia, mające na celu oarzucęnie prze­
ciwnika poza rzekę nie powiodły się. Wobec tego na dzień następ­
ie gen.Radko Dmitrjew nakazuje cofnięcie bardziej w ty ł całego 
lewego skrzydła armji aż do wysokości prawego skrzydła 6.armji 
rosyjskiej. CentriaB trzymać się ma na wschodnim brzegu rz.Wisło- 
ki, zaś praiwe skrzydło na l in j i  Szozucin-Eadomyśl-Pijzno.

W ten sposób S.armja rosyjska wycofuje swe 
s iły  z Karpat oraz ostatecznie wycofuie sie ze strefy urzygoto- 
wanTOh zfróiy umocnień.

Dals^ rozwój operacyj.

W ciągu dnia 6.maja stało się jasnem, że 
Rosjanie wycofali swe si3y z Karpat na zachód od przełęczy iupkoŵ

Dotychczasowe natarcie 11.,4.i 3.armij zdo­
ła ło  wyrzucić przeciwnika poza strefe jego umocnień oddsyna 
przygotcwanych, zużyło znaczną cfeść £ ił'?.arm ji rosy1skie1 i
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i znieniło zasadniczo położenie na froncie przeoiwro^jskim. 
Hiepri^jaoiel, który zagJr«^ł wkroczeniem do lięgier, poczuł się 
sem zs^rożony na swych tyłach. Stało się bowiem jasnem, że'3.armja 
rosyjska nie jest zdolna do stsinienia dłuższego oporu aopdki je j 
jednostki nie będę, uporządkowane, uzup^nione i zaopatrzone,. Mogła 
ona w dalszym oiagu poaiaifflłemł siłami tylko opóźniaó natarcie swe­
go przeciwnika. W,tych warunkach przed naozelnem dowództwem niemie- 
ókiem i austrjąokiem stanęło ąapytanie, w jaki sposób prowadzić 
dalsze działania, aby należycie wyzyskać dotychczasowa powodzenie.

Dla ^ Is z ^ o  działania konieczne przedewszyst- 
kiem hyly odwody. A właśnie wskutek postępów natarcia między fia łi' 
i Karpatami zjawiła się okazja odtworzenia tyob odwodów w dość znacz­
nej liczb ie : w miarę bowiem posuwania się natarcia na wschód kolei. ' 
no zwężają, s ię  pa^ działania S.armji, a następnie E.armji i armji 
fołudniowej. Te armje stancwiły więc w pierwszym rzędzie rezerwuar 
Odwodów do dyspozycji naczelnego dowództwa V «

Gen.Falkenhayń jest zdania, że należy wszyst­
kie 4rozpor^dzalne s iły  pchnąć dla rozszerzenia powodzenia osiagnlę- 
t^ o  przez Maokensena. Lsoz gen.OOnrad uważa, że' działania czołwft 
nie dad^ s^hke wielkiego rezultatu, wolałby teraz przystąpić 4o  ̂
wykonania ulubionej iiyśli działania skrzydłowce. Widzi ón możiil*l< 
wośoi takich działań w obecnym momencie przez 7.armii Pflanzer- 
Baltina w kierunku na półnoę  ̂ }> południowego brzegu
Wisły w kierunku na północ i wreszcie na półnooncm skrzydle fron­
tu rosyjskiego przez upierzenie Hindenburga. Przeciwnatarole ro­
syjskiej 9.armji w odpowiedzi na Gorlice stwarza wygodny dla gen. 
Conrada pretekst wobec sojusznika do wzmocnienia swego wscbodnicgj 
skrzydła. Zarządza on przewiezienie zwolnionego w obrębie 3.armii 
ni.Łoipusu do obszaru 7,armji, armię południowę. wzjuacńia również 
jedna brygadą z 3.armji. Stosownie do swego- zamiaru działania na 
flanki przeciwnika przerzuci również sztab 3,armji oraz 3 dy iz je  
z 3.1 2.armji do rejonu Tarnowa.

W rzeczywistości położenie nie pozwalało na 
daleko idące przegrapowanią. Pochłaniałyby one czas, który pozwo­
liłb y  przeciwnikowi wzmocnić s iły , zorganizować obronę. Natarcie 
Maokensena ruszyło dalej, by w dals^’m swym przebiegu zachwiać i 
"uruobomić” rosyjskie armje Południowo-Zachodniego Frontu.

Dopiero później, pod koniec lata 1915 
urzeczywistnią się i^ ś li gen.Conrada i zarazem ..marsz.Hifidenlmrga 
o uderzeniu na półnonnęm i południowero skrzydle. Lecz uderzeni4 te 
wykonane słsbemi siłami, nie dadzą spodziewanego rezultatu. Armje 
rosyjskie wyczerpane i zużyte wymkną się jednak, by dalej na wschód 
utworzyć nov?y front obronny.

:/ Ponadto niem.naczelne dowództwo zarządziło przewiezienie 56.d.p. 
z frontu zachodni^o oraz zapowiedziało transport dalszych 2 
dywizyj.-
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ßdy l^o lsozi organizował kolumny ifecdonalda, arc.Karol 

z© wzgórz iad Jagrafflem przyglądał się ewolnoloa francuskiej 
piadiotjr m  roimlnid alęaźy iderklaa i Baasoorfea, Zaskoczenie 
nie nagao wieti nłatwid dżiaianid f^nouskiej p ied łotj. To też 
oesani starannie p: î^gOtowQje ję j uderzenie szarżami kawalerji 
oraz potężnym ogniem bąterji Łauristona.

Hdwsież Maokensan nie^może już liezyiS na zaskoczcie po 
zluzowniu ^ d z ia łó t ń u ft r ją ^ i^

nym atntea
pragfaite.

j  Nleaqyi | Rosjsarie. jPrzewaga niemiecka.

baonów piedspty 

dział lekki dl 

dział ciężki dl 

miotący min

316

148

77

68

126

20

190

140 -  144. 

77

W tabelce te j nie uwzględniono'odwodów po obydwu stronach 
Jeżeli'weźmiemy pod'uwagę. Ja odwody niemiedfeie /T..korpus / 
aa oddalone i nie mogę wzięć u d z ia ł w pierwszydi walkach, nato> 
miast odwody rosyjskie /16 baonów/ sę w pobliżu, zauważymy, że 
przewaga liczebna s iły  żywej jest nieznaczna, szczególnie na po- 
czętku działaj,natomiast istn ie je  ogroBaaa przewag» a r ty le r ji.

Lecz radiunek ten nie byłby pełnym, giybyśmy nie uwzględ­
n il i  wartości moralnej obydwu stron,

Z jednej strony inicjatywa działać, wola pobicia przeciw­
nika, doborowy skład dowódców i wojsk, silnych dężeniem swej rasy, 
dysi^plinę i  wyszkoleniem, -  z drugiej strony dowództwo bierne, 
masa zołniersito w dężeaiach swycb nieokreślona, słabo wyszkolona, 
niedostatecznie zaopatrzona w sprzęt bojowy, rozleniwiona długim 
pobytem w okopaiźi. Przewaga moralną jest cad±cwicie po stronic 
wojsk Hackanseoia.

Ma wprawdzie strona rosyjska za sobą.oparcie w umocnie- 
nia eh po Iowy CA, rozbudowywanych w c:ięgu 4 miesięcy. Lecz dowództwo 
iPCjrjsŁie nieiiikwapiło się, aby udoskonalid je należycie w cięgu 
tego czasu. To,też obroćea w umocnieniach swych nie znajdzie pod- 
poiy moralnej i iimterjalnej ,„po.zwalajęcej wytrwad aż do ostatka 
w osz8iąmięję<grm huraganie ognia a rty le r ji aiemieckiej, by na­
stępnie zmierzyd się z nacieraj ęcę piechotę.

t  walkach dnia 2. maja widzimy że tam, gdzie zdołano 
skupid potężny ogieii a rty le r ji. przetśiwnik nie stawiał więkssegs 
?P®ro» opuszęzajęc okopy jeszcze przed wyruszeniem natarcia, 
iub też odtejęc się do niewoli z chwilę zbliżenia się nacieraję- 
oej pieonoty.
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nierop^dnem, gdjbjśsy^iia tiodstairie omówionjeh 
przykładów histoqoziqro& wyciągaęl* wniosek ogólnn że przawsg» 
s i ł  i śro&ów jest dostatecznym warunkiem powodzenia masy prz^a- 
mujaęfj. lystąrczjrr gdybyśmy w przykładzie bitwy gorlickiej od­
wrócili rolę 1 wyobrazili sobie na miejscu Hosjan dowództwo i 
wojsko niemieckie z tego czasu.

Nie będziemy tutaj powodowad sie fantazję, aby wykazać 
o i le  inaczej wyglę.dałoby przygotowanie i  przeprowadzenie walk 
obronnydi; bitwa jesienna w Szampanji 1915 r. wskazuje nam, że 
niszcząca i obezwładniajęce działanie ognia i przewaga liczebna 
nawet równowartościowej piechoty, mogę. się okazać niedostateczne 
dla złamania s iły  obroijy dobrze zorganizowanej i  prowadzonej wj'- 
trwale.

Jakież więc środki zsnewnid zdołaję powodzenie natarcia 
przełamujęcemu?

Drogf poszukiwań, jakę odbyła ewśI  wojskowa w czasie 
wielkiej wojny dla rozwięzania tego zagapienia, zobrazuje nam 
tabelka, podana na 17S.6. V.

Iło/ć tf7/ćt/' (/żaA/i-Ą /J3 /Aż/o/i/efy^ /i‘or/f(r
y m jr- /P/6r /9 irr’. .t9/Sc.

fA/̂zes/eĄ)
/Vó> /rorzc/e S5 •/ ĉ rf.

3//A'o’ /76>cA PróAa ,orzeZ3/72c5Z2/(̂
(CzerA//eĉ  
/zoz2C/e /ó Azn.

J6.S

/  Azf/.

1̂30' P/sr̂e (̂Ąp/ec/A/:)
/Vĉ/raziC/e Po A/z?. 
p/zypożô /̂z/e ô rp

159.5
il

/\/ći php/2c/e /O A/77.
pzZ{/yo/o/3ó>/7/3>

- — —  “6* c/n/
ŻS€

A f77.

/V3f<3rae poo'/3/̂<3A
ZZ73/JO/2 pO,̂ź</z/er/2/A)

(Pe/7Si/iZ3 CA3/ '&̂3 
7/3/err̂  -Jo/ŚSO/-iS fA/p/ecJ
/Vi3 /v̂¿7/7<r/¿' /(i A/Z7.

.90

'/  /r/T7.
■yJzAsre/z’ zzy33/'Pe

CZOŹ̂  3/Z7/

A A/T7.
3 /6 ' czo/pijz\Z 

Po ezĄycAr /oA/7.

OÓ fo'.̂  -1/ć:̂/ Zyyĵ yć.̂ ~‘
3ZZ. ¿̂:'/<Ary -Z/A y'eŻAZ

P iys . (o.

-  Maokeusenowi wystarcza 4-ro godzipe przygotowpie ar-
tyleiyrjskie ilością  dział, która wynosiła 16 17 na 1 kim,frontu
natarcia, aby przełamać ,0]^ r  obrony ro sy j^ ie j i  poprowadzłd 
dalej natarcie.

z/ Opracowana na podstawie danych, zawartych w dziele gen, 
Herr’a p .t. "A rty lerja ". ^
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I  natarciu franeuskiam w Szampanji /wrzesień 1915 r./
2. i  i.frm je francuskie na froncie 35 klm.po trzydniowma przy­
gotowaniu ogniowem, mając 56 dział na 1 kim.frontu natarcia 
zdołały opanować tylko czołowe pozycje niemieckie, ponosząc 
duże straty. Dalsze natarcie nio mogło rozwinąć się,wobec 
trudności prz9Sunio_ęia a rty le r ii.

W bitwie nad rz.Somme /czerwiec 1916 r./ po 7-dniowes 
przygotowaniu artyleryjskiem na froncie 15 kim., 6.armja fran­
cuska, mając 96 dział na 1 klm.frontu natarcia, zdołała osiąg­
nąć pierwsze pozycje niamiediie. Lecz tymczasem Niemcy zdążyl i  
podeiągneć swoie oawodY i  uniemożliwić dalsze natarcie.

9ielka wiosenna ofenzywa francuska w 1917 r. rozpoczy­
na się natarciem nad m ,kisnę na froncie 40 kim. przy wyposa­
żeniu artyleryjskiem 139 dział na 7*klm.frontu natarcia.

'Po 9-Cio dniowem
saym dniu armje posuwają s i, .,i______
o^mne straty "wskutek głębokiego uszykowania 
iuem le(i:iej.1l centrum niepowodzenie.

tiatąrcia o oelu ograniczonym pod la ilalmaison /pażdzie »̂ 
nik.1917 r,/ na froncie 10 kim..mając 186 dział na. 1'kla.fron­
tu natarcia, po 6-oio dniowem przygotowaniu artyleryjskiem, 
wsparte następnie czołgami, w ciągu 4̂ ch dni doprowadza do 
w^zienia się na 6 kim. wgłąb pozycji niemieckiej. Przeciwnik-
ionoei ogromne straty / 8000 zaoitycn /, lecz ofenzywa ta kosz^ 
uje: lOO.OOO.OOO kg. amunicji, co wynosi 

300 pocią^w po. 30 wagonćw.

Koszt tej amunicji wynosi 500.000.000 franków.

Od roku 19i5 do 1917 zachodzi więc ewolucja, której 
treścią jest zwiększenie potęgi ognia a r ^ le r j i  i  dążenie do 
zupełnego zniszczenia przy pomocy tego o ^ ia  systemu obronnego 
przeciwnika^/, następnie pieobota zajęła zwolniony już od 
panowania obrońcy teren. Ewolucja ta idzie równolegle z roz­
wojem form obrony taktycznej. Obrona taktyczna w tym czasie, 
umiejętnie wykorzystując teren i  iimocnienia połowę, potrafi 
w capiej pełni wykorzystać swój ogień, przedewsąystkiem zaś 
o^sń broni samoczynnej, skupiając go nietylko na przedpolu, 
lecz i  w głębi swej pozycji, tworząc szeregi nieprzekraczalnych
dla piechoty zapór. Zrór ' ’ - ------------------
obronnej i  ugrupowane wg
główną przeszkodę dla natarcia, które, uporaws^ 
wemi elementami obrony, musi przegrupować swoją artylerję 
i ' rozpoczynać nowe przygotowanie ogniowe.

Pri^kład 
łamanie takiego ŝ  
jest możliwe jednym
oysDonować nieograniczoną ilością  s i ł  i  środków. Łećz nieme 
ną swieeie państwa, które zdolne byłoby zgrpmadzić środki w 
takiej ilo śc i, aby sukces taktyczny ,os ią^ ię ty  pod la Halmaison 
rozszerzyć do ram operacji decydującej.

To też zjawiła się potrzeba wynalezienia mniej kosz-

V  Przejawia się to szczególnie we wzroście a rty le r ji cięż^ 
kiej i  sprzętu okopowego.
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towjych, »  bardziej saybkłoh oetöd dzłafania

uzyskad
Myśl fd jik eü  zwraca się ku środkcn, pozwalajęcya

ła k t i i iS -

stateczna» p o le  o^goi

skrócić czas.pctrzebny na-przygotowanie ogniowe, a z drurfej 
stron# zapewnij (tostatecząe nskodzonie, umoenien przeciwnika 
i  o^wiaSnienie xÄ  załogi. Sowę środki walkU czołgi, gazgr 
bojowe, lotnictwo bojowe znalazły tutaj zastosowania.

francuskiej ofenzywie Cbateau Thierry Soisaons 
10 armia naciera za froncie 18 k ia ., majsc w dyspozycji 95 . 
dział na 1 kia.- frontu,na tarcia, a ponadto rozporządzaj ęc 
376 czoł^ufii i  40 eskadrami lotniozemi / rys.6./

’•IS.lipca 1918 r.o godz.4.äfi bez dania przedtem chód- 
by jednego strzału armatniego, poza zwykłem strze lan ia  na tym 
odcinku. 0®^ a rty le r jl rozpoczyna naraz ogień od Aisna?y

do Uamy.^ lo.armji pie«*ota t czołgi wyruszają odrazu pod 
osłona ruehomegc! ognia zaporowego -  niema więc żadnego przygo­
towania artyleryjskiego.**

7 sąsiedniej 6.armji **nBcierajaoe jednostki rzuoaję 
się na pozycje czat nieprzyjacielskich"i oczyszczają je , po- 
zoatawiajęc a rty ierjt wjdfconanie półtoragodzinego przygotowa­
nia na pozycję głównego oporu."

le r j i ,  lecz nie’ przez s iłę  zniszczenia, ale przez doniosłe 
skutki moralne, które obezwładniają przeciwnika.

ff natarciu Mackensena pod- Gorlicami brak zaskoczenia 
taktycznego spowodował, pomimo wyraźnej niższości moralnej i  
tet^ ioznej przeciwnika, oraz pomimo niedoskonałości jego 
UBK»cnie>i, ze oddziały ll.arm ji musiały stoczyć ciężką i  krwawą 
walkę w obrębie pozycji głównego oporu i nie mogły, w ciągu ćma 
posunąć się dalej niż na 2 - 4 kim. wgłąb tej p o r c j i .

Z dotjchczasowydi rozważań ustalić możemy następujące 
warunki działania aaSY przełamującej:

1/- Sama przewagą s i ł  i  środków nie jest dostatecznym warun­
kiem powodzenia, bowiem zupełne zniszczenie przeciwnika na 
froncie przełamania może być osiągnięte tylko wyjątkowo.

E/- Należy sobie zapewnić jaknajdalej idącą przewagę moral- 
nę nad przeciwnikiem. Dowódca natarcia przewagę tę może sobie 
zapewnić w zależności od położeria;
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-  bad4 p r »a  «adcocsoiie olwony, powodujące rozprz^i^ . 

je j s i ł ,

-  bądi przefe zttskoozefile pOią<KEone'Z krótkjem przjgof 
niea omioweia, jaającem m  celu uszkodzenie umocaieć, ■ -̂owa-

’ -  bądi ta i przea saao prsafgotowanie ogaiowe, ktdre o t«, 
drogę piedioola wgląb poaycji nieprzyjaciela. '-worzy

r  tjni Q8tątnim^wvpadkn c?as tnrania^przygotowania . ,
wago powinien byd tak obliczony, aby nieprzyjaciel me zdat^f“ ®̂" 
p^ciągnąd swoich Odwodów.- '

2jir_§Sjbfe2Ś2*_2i3|Ź2|ś-i~i®^iii2iŚ-95l5E5iSs
■ lytyczne geniSackeisana z dn.27 .kwietnia 1915 r,s i i 

ją  masie przełamującej l l .a r a j i  następujące trąy żądania ;

1/- natarcie winno byó przeprowadzono szybko.
2/- postępować ono powinno nieiarprwanie.
3/- w czasie natarcia zadiowana bwó misi ładnolitośij

.działać całej armji..

Względy operacyjne uzasadniają w zupełnodei żądam» 
llkckensena.

Sąybkodó natarcia winna przesekodsió przeciwnikowi «  
przegrupowaniu swych s ił  i' w podciągnięciu odwodów na polo i^ ik i

Ciągłość nat^cia  winna przeszkodzić we wznowieni^ sor. 
gsnizowanęgo oporu na tyłowydi porcjach lub poza ich stref.^

Jednolitośćnatarcia winna zabezpieczyć-masę przełamu­
jącą przed stępieniem’ je j "uderzenia, które powstać by mogło 
iHwy rozproszeniu wysiłków.

Przebieg walk w e ^ s ie  od 2 do 5.maja nie odpowieoział 
żądaniom Mackensena.

I  ciągu 4 dni walki główna masa^sił ll.ąrm ji wykonała 
20 — 25 klift. ,  co wj ̂  

czasie przeciwnik zdołał spro 
pować się,wyciągając z Earpst swe s iły .

Codziennie rozpoczjz&6 trzeba było nowe natarcie na 
tyłowych porcjach nieprzyjaciela, które przeciwnik zajmował 
bez przeszkód ze.strony nacierającego.

I,wreszcie zamierzony przez Mackensena manewr, polega­
jący na mchodzaniu całym frontem armji na wschód, a następnie 
na południowy wschód, nie został urzeczywistniony i  doprowadził 
w dniu 5,maja do odosobnionych walk X.korpusu w rejonie Bukli.

Aby zbadać pri^czyny tych niepowodzeń, zobaczyg^ w ja­
kiż sposób organizuje Mackensen swe natarcie?

Ustawił on
wyjściowej, wyznacs^i 
momencie ^ j e  hasło 
pozostawia 
utrz; 
lin i

w UJLągU •* UiU WBXO.X gdŁOWJlS ___
drogę od 20 -  25 kim., jco wynosi od 4 -  5 kim.dziennie.'W tym 
czasie przeciwnik zdołał sprowadzić ̂ znaczne odwody oraz przegru-
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Ponadto zastrzega sobie możnośd 'azotowania odwodów w zależ­
ności od położenia” ; Lecz odwody te z powodu znacznei odleg­
łości nie moĝ  byd użyte w pierwszym dniu walki, ziastępnie 
zaś postępujfi za obu skrzydłami natarcia w taki sposób, że 
niemożliwem jest jednolite ich użycie. Stogâ  one szybko,wesprzeć 
częścią swycn s ił  tylko oba skrzydła nacierającej a ra ji. Uszyko­
wanie odwodów raczej sprzyja możliwości ubezpieczenia skrzydeł 
natarcia, niż możliwości wsparcia jego czoła.

Mackensen n ie wyznacza zadań szczególnych dla swych 
wielkich jednostek: każda z nidi ma jaknaszybciej i  najdalej 
iśd naprzód, tak jednak, aby nie zostad odosobniony.

To też Mackensen również nie organizuje ich opęracyine- 
gp współdziałania. Współdziałanie taktyczne maję. zapewnić ugru­
powane wgłęb Tcff odwpdy, które mogę odciężyd sęsiaoa, działajęc 
na flankę nieprzyjaciela.

W ty dl warunkach jednolite postępowanie natarcia mogło­
by mied miejsce wtedy, gdyby nieprzyjaciel na całym froncie 
obrony przeciwstawił jednakowy opór.

Co w rzeczywistości dzieje się dnia 2.maja?

-jSi/jJi-

(Si.

Widzieliśmy, że front 
obrony na odcinku natarcia 
miał kilka szczególnie s iln ie  
ufortyfikowanych punktów. Po 
przez te punkty biegną lin je  
rozgraniczenia korpusów.Lecz 
każ^ z tydi korpusów ma zain­
teresowania swoje, wzrócone 
w ogólnym kierunku natarcia 
i  w swoim pasie działania sta. 
ra się zwrócid uwagę przede- 
wszystkiem na te przeszkody, 
które jemu zagradzaję drogę 
na wschód /rys.7./

I. rezultacie natarcie 
nie rozwinęło się jednolicie. 
Trzeba było dopiero w toku 
walki,w drodze porozumienia 
międ^ dowódcami korpusów i  
dywizyj przeprowadzić współ­
działanie w zwalczaniu ognisk 
oporu nieprzyjaciela, powoduje- 
oe stręte cmsp i  zątrzymanie 
natarcia na wielu odcinkach" 

frontu.^Uregulowanie tego współdziałania między wielkiemi jed- 
nostkami mogło byd zarzędzone przez dowódcę a m ji przed natar­
ciem tymbardziej, że,woDeo niemożności zaskoczenia przeciwnika, 
należało się liczyd ze znacznym jego oporem na umocnionych po­
zycjach.

W jaki sposób mogło byd zorganizowane operacyjne współ­
działanie wielkidi jednostek?

I/Sf.

Rysunek 8 obrazuje nam dwa typowe sposoby .V

VMożna znaleśd również bzereg pośrednich rozwięzań np.wzajemne 
współdziałanie tylko ozęścię s ił .
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. 1/ Zwalczenie ogniska oporu nieprzyjacie­
la odiiane jest jednemu dowódcy korpusu, 
ff tym wypadku pas działania obejmuje to og­
nisko oporu.

2/ Główne wysiłki dwu korpusów skierowa­
ne s^ zbieżnie.

9 obu jednak spadkach koniecznem 
jest ustalenie zadania korpusów w odniesie­
niu do spodziewanego oporu*przeciwnika.

W warunkach, które stworzył łSackensen 
dla natarcia swej armii, osiągnięty front 
natarcia pod wieczór każdego dnia jest wy­
padkową walk stoczonych przez poszczególne 
dywizje i  korpusy, lecz nie odpowiada zamie­
rzonej ^ ś l i  manewru. Zamiarem iiackensena 

jest wielkie "zachodzanisr frontem armji na prawo, t.j.w  kierun­
ku wschodnim i  południowo-wschodnim, aby spasó 
syjskicb, walcząogrch w Karpatach. Lecz właśnie 
Mackensena, ziaj słabsze, które ma stanowiópiyot

ló na tyły wojsk ro- 
e prawe skrzydło 
. tego zwrotu, m

największe powodzmie i  wysuwa się najbardziej ku przodowi,lewe
-------------------^  . - - - - - - - - - - - - --- I ------------ ---------------- i - - - - - - - - - - - - - --------------------------------- X . . .  ^

IZ wyznaczanie po- 
aby zapewnió i^ - '

konanie'zami erzonego manewru.

Istotnie Usokensen odwołuje się tylko do intelektu 
podwład^ch, nie mogąc manewru swe^ poprzeć s iłą . Nie po­

siada on bowiem odwodów dostatecznymi, któremi szybko mógłby 
wzmocnić swoje centrum i lewo skrzydło. Zresztą ugrupowanie tych 
odwodów, nie odpowiadające w d li manewru, wskazuje, że Uacken- 
sen nie liczy  na nie przy nykonaniu swego manewru.

To też, gdy dnia 4.ma ja zarządzi zwrot swej armji w 
kierunku południoi^m, nie uwzględniając położenia i  nie będąc
w możności,manewru tego poprzeć dostateczną s iłą , doprowadzi to 
w rezultacie do odosobnionych walk X.korpusu i  oo zatrzymania 
natarcia tego korpusu.

Jakżeż inaczej postępuje Napoleon pod lagrami

Gdy kolumna Ibodonalda zatrzymuje s ię, nie mogąc posu­
wać się dalej, gdy wojska austrjstdcie,,chcąc przeciwdziai

przeciwuziaranie przeciwnika.“W ten 
sposób zapewnia sobie wykonanie swego manewru.-

Istotn ie bowiem, wpływ dowódcy na zaangażowane iuż od­
działy jest ograniczony. Jedynym realn^ środkiem dla zaoezple- 
ćzenia ^konania manewra w t^ku walki jest interwencja odwodu, 
użytego bądź w celu wsparcin naciornją^ych oddziałów, bądź też 
w celu od^rowania nieprzyjacielskiego przeciwdziałania.

Wyciągnijmy z tych rozważań wnioski.

Aby zapewnić szybkość, ciągłość i jednolitość działania 
masy przełamującej, konietainem jesf :

1/- Zorganizować współdziałanie poszcz^ólnydi części t 
wyznaczając im zadania dostosowane do każdorazowego pc

tej E&- 
połotesiŁ
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Z, 2/> Zacłiomd odwód zdol^jr do kontjonowaziia i  zabe^iecze* 
ma £iatarcia. .

Doświadczenie wielkiej wojny światowej wykazało, te do-
korpusów i

na prze- 
, ł&icken- 

Lecz dowódca 
>rzy dzis ie j- 
inośd zachowa­

nia'części a rty le r jl w swydi rska^ dla manewrorania je j ogniem 
na kor^śó najważniejszych części frontu natarcia.

W ten sposób odżyła nanowo napoleońska "baterja" Łauris-
tona.-

3.“ Ẑ u ż y c i e .

Straty poniesione przez kolumnę ibcdonalda były tak 
wieJJiie, że aalaoowały zupełni® je j rozpęd. Jej wysiłek podjęć 
musiały idęce z tyłu ^ w iz je .

I  działaniach lickensena straty .poniesione przez natar­
cie . były dość duże, jak to wykazuje z a ł . l l l ,  lecz nie wyczerpa­
ły zdolności zaczepnej oddziałów. wpływ bezwętpienia odbił 
saę aa eaergji natarcia w szczególności w dniu S.maja rano.

Lecz p r^  bardziej skonsolidowanej obronie straty te 
wzrastaję do ogromnych'rozmiarów. Gsm.Pśtain^/ pisze o stratach 
francuskich w Szamianji w 1915 r .:

"Po szturmie straty, które ponoszę oddziały piechoty, 
a w szczególności ich kadry, sę tak wielkie, że niezdolne sę 

do następnego podobnego wysiłku. Mogę one jeszcze wykonać 
kilka najkoniecaiiejsąych prac dla utrzymania zajętego terenu - 
nic w ięcej.”

"Artylerja.po wykonaniu skoku naprzód winna nąnowo sta­
ranni© przygotowywać swój ogień. Trzeba więc zmienić piechotę 
3 da.ć czas a rty le r ji do wykonania nowydi prac przygotowawcqrch ,

P Po natarciu ESiwrześnia /Szampanja 1915 r./ 5 dywizyj 
kolejno wzmocaiiło front 2*armji. Dywiaje ta, zaledwo ^ładowane, 
zostały zaan^iowsna, nie znajęcdostateczni® terenu i  położenia 
Pomimo całej dobrej woli i odwagi, której dały dowody, rezultaty 
o sięgnięte przez nie były mam®.

LŁWaW»* a/a*jLjŁ V  e w J, If. t.j y f j j  W  łtw  W'* w »#*'” » »w* w  ^  -------------w— —

operacji. Oswoję się ona z terenaą i  otrzymają te sp e  wskazówp 
00 i jednostki, które maję zestępiś. Za tę cenę tylko ich współ­
działanie da spodziewane razultaty.

f id z ia j  więc. że zużycie w o j*  w czasie natarcia wpływa 
ujemnie na s^bkość i  ciągłość aatarcia. iby stratę çzaau ogra-^

mr <4 yi(W T A *

w ie*^..« .. . . . »  -----jakiajkrótszych
layé, mleż.y staranni© pr2ygotować wproTOd^nie w walkę nowych

__ ^Ikich jednostek. W tyoB warunka* ciągłość natarcia polerać
będzie na or^nizowaniu kolejnych natarć w jaknajkrótszych od­
stępach czasu.-

“i 7"'R âp|ô?ri5? "l03"ôiêratîëni"de Û 2® ariie
ensoxgnômaat à ©n tire r  ̂
ses dans la Grande Guerre "• / ^0® I I I  -  annexas /,

 ̂ / '
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1. Powożenie .
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-Pamietaim oeobj położenia, w kt($rbm Napoleon powzi^ deojrzję 
przełanania Jrontu aro. Karola w dniu S.Hpca T809 r. : ^

1/ s i^  austriackie zaangażowane s^ na szerokim froncie, co 
powoduje trudność lob przegrupowania,

Z [ brak odwodów na polu walki i niemożność spro\,vadzenia ich 
na czas,

3/ zużj^oie dokonane w centrum usz]^kowania austrjackiego przez 
tocząca się od kilku godzin walkę.

Analogiczne cechy położenia znajdujemy na froncie rosyjskim 
w chwili, gdy gen. Palkenhayn powzięł swoja decyzję. Kasa rosyjska 
zaangażowana jest w Karpatach lub też związana przed frontem wojsk 
niemiacHch . Nieliczne odwody z powodu trudności komunikacyjnych 
nie mogą wkroc^ć s^bko do walki. Nartość wojska rosyjskiogo obni­
żyła się znacznie. Niejednolitość poglądów ca poszczególnych esze- 
lonacb do^dztwa, intrygi toczące sfeiy wyższych dowódców, z ^  stan 
zaopatrzenia technicznego, dotychczasowe niepowodzenia i  poniesione 
straty tworzą zaczątek wewnętrznego rozkładu s i ł  rosyjskich .

Te same znamiona występują pr^ wszystkich innycbi znanych 
nam wypadkach ud^ego przełanania operacyjnego : we Włoszech w roku 
1917 nad Isonzo /Tolmin/, w wojsko bułgarskiem w Maoedonji w r.l918, 
w wojsku tureckiem w Palestynie w r . 1918.

czynię. j . . j___ ...— — ..
dla zapewnienia'im najlepszyóh'takty oziąycn i techniczny _________
walki, działania majęce na celo przełamanie frontu prędzej lub póź­
niej rozbijaję s ię, nie przynosżęc większych korzyści operacyjnych.

, Siła obrońcy, wspartego fortyfikację i  odwodami, olazuje 
się tu większę niż si-hs nacie raj ęoego .

przełamania pod Gorlicami stanowiło przedmiot studjów 
wszystkich sztabów wojujęcych państw’, które z przebiegu działań w 
maju 1915 r. starały się wycięgnęć nauki niezbędne do poprowadze­
nia własnych działań przełamujęcydh . Szczególnie silny wpływ wy­
wołało przełamanie pod Gorlicami na przygotowsuiie francuskiej 
ofensywy jesiennej w SziBBpamji. Ofensywa~ta załamała się wśród 
krwaiiydŁ strat pomimo starannego je j przygotowania .

" Mimo swyoh.smutrjch doświadczeń nietylko w bitwie pod 
Arras, lecz również i w bitwie zimowej w Szampanji - pisze rónerał 
Palkenhayn */ - francuskie naczeln©'dowództwo ^w iło  widocznie 
nadal przekonanie, iż  wykonalne jest, zw^szoza przeważajęcemi 
siłami, działanie,zmierzajęce do przełamania współczesnami sposoba­
mi ufortyfikowanych pozjcyj, nawet wówezas,gdy pozycje te bronione 
sę przez oddziały p takiej wartości, jak nianieckie na zachodnim 
teatrze wojennym. 1 tern przekonaniu zdaje się umocniło francuskie 
naczelne dowództwo zwycięstwo niemieckie pod Gorlicami i  Tarnowem, 
a zwłaszcza przesadne donieaienią Bosjan o masach jakie Niempy 
tam mieli sprowadzić, poniesienia te jednak-zępwne nie napominały,

I . —  . I ^ . „ 1,  I I .  I I I I  i  | | ■| | | „ |̂ . 1  . 1— . —  I ■

i/^Niemieckie Naczelne Dowództwo w lataoh 1914-16 " .
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iż  m łom  w G alic ji dokonano dopiero wóęsscs, gdy po stronie nie­
mieckiej nabrano pewności, że napotka się na siiy zmurszałe wsku­
tek bezwzględnego z niemi obchodzenia s ię . Faktyazni« j^st to naj­
istotniejszym punktem prs  ̂ rozwię.zaniu tak często poccjas wojny roz­
ważanego, zagadnienia, osy godne sę. polecenia próby prz ełamania fron- 
tui by wymusió rozs trzy^ ięc ie , oss też nie. Wobec nieprzyjaciela,

pole-

Po nieudanej ofensywie w Szampanji sztab francuski przyst^-. 
p ił do szczegółowego studjum tej ofensywy dla wykrycia przyc^n nie­
powodzeń ia.x}r Wśród ogroianaj ilo śc i sprawozdań, tworzących oare tomy, 
uwagę zwracaję przadewszystkiem opracowinia gen. Poeh’ a .i  gen.P&tąin. 
Obydwaj geierałowie zgodnie twierdzy, że front niemiecki nie da się 
przełamać jednem uderzeniem.

Gen. Pfetain pisze ; " Bitwa w Szampanji wykazuje nam trudnośó, 
o i l e  nie niemożliwośó, aby przy obecnym stanie uzbrojenia i aotod 
przygotowania ogniowego oraz przy siłach, które przeciwstawia nam 
przeciwnik, jednem uderzeniem zdobyó kolejne pozycje nieprzyjaciele.”

" Zamiast więc nnśleó o wznowieniu natsrd tek kosztownych jąk 
wrześniowe, sadze, że trzeba zastosować sposób metodycznego zużycia 
s i ł  przeciwnika."

" Zużycie s i ł  przeciwnika będzie mogło być osiągnięte tylko 
przez ogćli^ napór s i ł  francusko-angielskich. Będzie to natarcie 
czołowe poprzedzające dzia3ania rozstrzygajęce. "

*' Najprzód więc ogólny napór, objawiający sie w wielkiej aktyw­
ności piechoty a nadewszystko a rty le r ji, na całym froncie w czasie 
kilku miesięcy, aż zostanie stwierdzona przewaga moralna i materialna 
z naszej strony. "

lidziiąf więc, że gen. Pétain poszukuje sposobów uprzedniego 
rozjarzężonia siły obropyaby stworzyć położenie dogodne do przeprowa­
dzenia natarcia przełamuję,cego. Gen. Falkanhayn i gen. Pètain docho­
dzą do jednakowych wyników w swych spostrzeżeniach nad warunkimi po­
łożenia, które sprzyjają przełamaniu .

2. - Sola przełamania .

Jak wynika z rozmowy Napoleona z l/lasseną. przed południem 
dnia G.lipąa 1809, celem przełamania, organizowanego przez Cesarza,■Î 4* iî Aa 4- A ww, 4 a. amaa t A A a a

ni. bpoistosć uszykowania sustrjacJciego zostaje jeanai: naruszone 
i g r o ^  rozdzielenia s i ł  spowodowała cofnięcie się całego frontu. 
Oderwanie się korpusu IV. i części I I .  od gros arroji austrjackiej 
nie jest wynikiem bezpośrednim natarcia przełamującego, ale jest 
rezultatem ogólnego natarcia, które nastąpiło po niem.

Natarcie przełamujące kolumny Macdonalda, skieromne na 
styk korpusu I I I .  i  Crrenad^erów. przygotowuje natarcie ogólne.« 
Natarcie ogólne rozwija się na całym froncie, lecz główny wysi,'ak 
skupia się w okolicy D.Wagram i Aderklaa / armja .włoska, korpusy 
Barnadotte i Mannont, tamże kieruje się Gwardja / , a

x/ C ^t.o fic ja ln e  wyd.franc. " Les armées françaises dans la 
Grande Guerre " tom I I I .
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na oderwanie się szybkie od nieprOTjaoiela i onikniB^f °
odwody francuskie adoaTałylw wykonać manewr obohodzaOT^^istBii^Ar,^»^^ 
nie cL e  zadowolnić się Wepchnięciem przeciwnika 
Chce on go pobić. ^

Z chwilą, g^ .w  dniu 6.maja 1915 przełamanie frontu umocnione­
go międ^ Karpatami i Wisłę stało się faktem, gen. Conrad i tren 
Falkenhayn mją.  dwie różne koncepcje dals^ch działań. W każdvffi'razie 
obydwaj zdaję sobie sprawę, że dokonane przełamanie by¿:o tylko wstę­
pem do działań, skierowMyoh przeciwko całości wojsk rosyjskioh

Jakież rezultaty zosta^ do^chczas osięgnięte przez Maoken- 
aena ? Skruszony został umocniony front obronny, osłaniajęey natarcie 
rosyjskie w Karpatach . Powstała możliwość szybkiego wyiscia na tvły 
tego natarcia . Zostało zachwiana uszykowania sajoloi. wojsk rosyjski«' 
go Frontu Połudn.-Zachodniego. Wsi^stko to tworzy warunH doo-odnego 
rozwoju działań rozstrzygajęcyoh, do których jednak potrzebne sę no­
we s iły .

131

przez uderzenie na jednę lub dwie flanki utworzone przez odrzucenie 
pewnej części frontu przeciwnika."

Podobnie zapatruje się na rolę przełamania gen. y.Seeckt 
były szef sztabu armji Mackensena«

Z powyższych danych wynika, że przełamanie uważać należy za 
dz^łanie wstępne, przygotowujęce akt decyduj ęcy bitwy . tiatomiast 
zakres możliwości przełamania w zależności od warunków wojny ocenia­
ny jest rozmaicie ; skala tego zakresu biegnie od możliwości roadzie- 
lęnia s i ł  przeciwnika, aż do tego minimum, które stanowi " odrzucenie 
ma przy la Piela poza strefę lego umocnień."

tarto tutaj zaznaczyć, że w h istorji wielkiej wojny światowej 
możemy zanotować dwa wypadki rozdzielenia przeciwnika przez przełama­
nie 1 oba te wypadki doprowadziły obrońców do zupełnej klęski. Sę 
przełamanie frontu butearskiego w Ifeoedonji i frontu tureckiego w 
lestynie w 1918 r. t  obu wypadkach przełamanie poprzedził rozkład 
moralny wojsk obrońcy .

3. - Organizacja i przeprowadzenie przełamania .

Z dotychczasowych rozważeń nad warunkami działania masy 
łamujęcej wynika wielkie znaczenie zaskoczenia taktycznego w a 
nio wyłomu. Znaczenie zaskoczenia wzrasta tym bardziej, im silniej.* 

organizację obrony posiada u- 4™ «ioVona i«af. 4«cro war­

to:
Pa­

prze- 
okona-

tosć męralna . Lecz dopiero zasi
warunki dla przeprowadzenia oaionsztaitu aziaiiran prze 
ono nie pozwolić przeciwnikowi na zasadniczę zmianę swego uszykowa­
nia, na podcięgnięcie głębokich odwodów.

W działaniach Palkenhayna i Conrada strona austrjaokO';"niemiee- 
ka zebrała żniwo zaskoczenia operacyjnego..Wprawdzie rosyjskie naczel 
nę dowództwo miało dość wcześnie wiadomości o szykujęc|bB'się.działa­
niach, lecz do wiadoiDOŚci tych nie przywiązywało zbytniei wagi i nie 
poczyniło reali^cn zarzędzeń dla przeciwstawienia się możliwemu

1/ T^eeckt " Gorlice und Cannae " / Deutspije lehr Nr, 17/28. /.
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diiałaoiu prseciwnika. Zaskoczenie jest tak silne, te jesacae v k il*  
ka dni po rozpoczęciu natar^cia Macidensena, naczelne dowództwo ro> 
sjjskie nie wierz} w prawdkiwośd meldunków S.aniji co do rozmiarów 
uderzenia. Zbjt potno podjęte środki przeciwdziałania nie potrafię 
powstrzyma ó rozkładu 3.ans i i  rosyjskiej i  osłoni ó wykonania zafmie- 
rzoi^ch działań w Earpatacn . Potwierdza się tutaj la prawda tak> 
tyczna, która mówi. że aby uniknęó skutków zaskoczenia nie wystara 
cza przewidywać lub nawet wiedzieć o działaniach przeciwnika : ko- 
niecznem'jest równocześnie przemyśleć i przygotować środki przeciw­
działania .

Doniosła rolę w organizacji- prze łanffln i a odgrywa wrbór miei- 
- • • ’ • • •- <̂1 . , zarówno

sposób
__u w us ZT -

przeoiwniza /styk między korpusami, "osłoną tyłów / i- iJro- 
wadzic winno do jego życiowych ośrodków tyłowych /Czechy - koBami- 
kacje wojsk Karpackich /. Taki kierunek natarcia pozwoli jedynie 
wywrzeć isielki wp^w na sąsiednie części ugrupowania nieprzyjaciel­
skiego, nie dotknięte bezpośrednio przełamaniem .

i  Szerokość frontu przełamanie jest funkcję jego celu i  po­
siadanych slłTO^TTei^ło^ stworzyć ma podstawę do dalszych deoy- 
duięoych działań, winien on posiadać szerokość dostosowany do i -  
losci s i ł ;  które '.v tym wyłomie będę manewrować. Jednakże nigdy nie 
wydaje się on zbyt szerokim.

f ■
Za.gadnienie ilośc i s i ł  przeznaczonych do przełamania może 

tyć rozstrzygnięte tylko w danem położeniu. W każdym razie konieoz- 
nem jest zdać sobie sprawę z charakteru przygotowawczego działań 
przełamania, po któ^óh bezpośrednio winno następić ich wykorzysta­
nie w formie działań decydtijęcgrOh. 0 i le  nie pozostałoby s i ł  dla 
przeprowadzenia dalszych rozstrzygajęcyoh działań, celowość prze­
łamania byłaby nieuzasadniona .

Widzieliśmy na przykładzie bitwy Gorlickiej, że siły do  ̂
dals^cb działań możliwem jest uzyskać również w drodze rekoncen- 
trac ji s i ł  zwolnionych wskutek postępów natarcia przełamujęcęgo. 
Jest to ssozęśliwy wypadek pozwalajęcy ńa znaczoę ekon^ję s i ł .  
Bardzo często jednak odwody będę musiały znajdować się w tyle przy­
gotowane w pobliżu miejsc, gdzie przeprowadzone zostanę działania 
rozstrzygajęoe z chwilę, gdy tylko da się odczuć wynik przełamania.

V. rrejwag-iioringnoioa ooeiiia lę oienajwe ; aai6K0 wYSUZiif*
ta na zachód podstawa wyjściowa natarć niemieckich w r.l918 stwa­
rzała niebezpieczeństwo, że będę one okrężone, stosownie do kierun­
ku, który przyimę - albo od południa albo od zachodu, a więc że wy­
marłyby takich ilo śc i wojska i materjału, któremi nie rozporzędza- 
ły obydwie strony w wojnie światowej na całym swym froncie.”

Zagadnienie poruszone przez gen. Freytag-Loringhofene

rożwięzane bardzo szczęśliwii
frontu przeciwnika. poświęcić musiał swój odwód kawalerjii
aby ubezpieczyć gromadzenie środków przełamania l baterji Łauristons 
i  kolumny Macdonalda

X!C/
fftkonanie przełamania tak charakteryzuje gen. y.Seeckt :

¿/ " HeerflUiroie im ie itk riege t.l,Ü .' " DuroHbruch ond frontal 
gwführt8 Offensive .

xxj ” Gorlice und Gnnnse
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" Operacją rozwija się na, podobieństwo klina, który wbity 
aostaj: we front nieprzyjacielski i awoje działanie uskutecznia

1  1  A  4 *  A  i r < n  4 ' * 9

íostíwania się napi'aod ; z;7rot v; kierunku .flanki spowodo^^ałbj skut­
ki równe odłanouu ostrza klina. TÍ tam stadium przdoividziafanie* ze 
stro i^ , Obronoy pole® na tem, ¿e stara się on przecivvstawié opór 
posuwającemu się ostrzu klina, zaá przaoiív jego flankom podprowa­
dza odwody z innyoh części frontu. Jeżeli mu się uda w ten sposób 
natarcie powstrzymać, utworzy się jedynie wybrzoszenie frontu ,leoz 
niema przełamania. Dlatego tez nalsźj się sxale troszczyć, aby wi^*’  ̂
ohołek klina zachował swę ostrość i..aby klin t«̂  ̂ wbijany oył długi

powstaje niebezpifliczeństwo, że otrzyiuaią 
sób oŁły front wprowadzony zostaje 2_ri '

one cios z tyłu. H t.en

Przestudiowane w tym is^tóradzie orzy.kłady przo^aiiiania do­
prowadzają na a do wniosku ł-  c— i ----
dla dowódoy ,najkrwa\fsza 
na^ splotu szczególnych 
bez uszczuplenia jednak środków przeznaczonych dla zadenia ostatniego 
ciosu przeciwnikowi, że wreszcie'podstawowym warunkiem tego dział»- 
nia jest znaczna przewaga moralna i materjalna naoisi'a,ię;iogo.

Historja potwierdza zdanie Clausewitza . ” Bitwa czołoife 
i bez obejścia rzadko osigg-nie tak vrielki sumoes, jak taka, gdzie 
zwyciężonego,oskrzydlono, albo gdzie musisi on stoczyć b itw ęz bar­
dziej lub mniej odwróconym frontem. '
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Ordre de B ata ille  a tron wojujących z dn. l.maja 1915
w t i t^ e  pod Gorlicami

STSCHA AUSTRJACKO-NIEMIBCEA
V-Skarmia auatrjacka

Dowódca :gen.piech., Boroević

l.korpaa -  marsz.poi.por, Martiny
/ 41 'baonów, 13 szwadronów,33 1/2 bat./2 bat./

7793 kb/.210 szabel. 19
5846 ” 337 ff 59
8800 " 333 ft 52
6698 " 250 ff 34

45. dyw,p*obr.kraj.- " ” î oa  ̂ n oow n kq n
2.dyw.p.

24.dyw.p.

I I I .k orpus- dowódca marsz,poi.por. Krautwald.
/ 26 1/2 baonów,8 ezwadr. ,24 bat./

28. dy w. p.
26. dyw.p.obr.kr. - 
22:dyw.p.obr.kr. -

stan bojowy 11672 kb.292 szabel 63 dzitó 
*' 9249 ’• 169 »  39 >'
'» 6226 »♦ 255 ’♦ "32

gan.piach. Kritek 
7 24 baonów,27 szwadr,,24 bat./

ll.dyw.piech. - stan bojowy 10550 kb.l50 szabel 41 dział 
Gr.gen.Berndta - " 9800 ”2565 ” 34 "
1 *15 ryg. hu za rów posp.rusz.” 185 ” 87Ó » " ~

VII.korpus’- Dca gen.kaw.arc.Józef 
/ 25 baonów,20 szw.,22 bat./

l.dyw.kaw. - stan bojowy 2950 kb,1645 szabel 26 dział
l7.dVw.pieoh. , - » 1010 " 190 « 44 ”
20.dyw.p.honwedów - ” 6230 " 240 ” 45 "

-Niemiecki korpus beskidzki - dca gen.kaw. Marwitz.
/ 30 baonów,10 szw.,30 bat./
4.dyw.

25.rbz,dyw.piech. - 
35.rez,

- stan bojowy 8153 kb. 457 szabel 62 dział
II RK9A n 9«̂ Q ’’ An «

Tl fi II
5626
5819 n 259

261 n

Zf -  1^. armja niemiecka .
m m m m m m »

Dowódca - gen.pilik, fiacl^nsen.
Szef sztabo pułk. Seeckt

Korpus Gwardji pruskiej -dca gen.piech.Plettenbeig. 

/ 24 baony,6 szwadr., 31 bąt. /
-stan bojowy :9810 kb. 312 szabel, 48 dział 

«  10812 306 •• 48 ”
l.dyw.gwerdji 
¿.ajw .“ ”
V dyspozycji doy korpusu 26 dział i  18 miotaczy min.
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max's z. poi. por. Ar*
/ S9 baonów,6 szwadr, E6 % bat./

39.djw.p.bór.¥.’9dów-3tró! boioTrr:14-1r55 kb.,3-^5 ssabol.6 - dział,6 s ic . .min 
la.dyw.piech. - ** * * 15235“ 27S “ 6 5 “  10 " ‘

W djspozjoji dcy korpusu; 664 " 280 ” 2 działa

XU.korpus rozerwowy niemiaoki - dca gen.piech. François

/ 18 fs bapnów, 4 szwadr. ,31/?: bat./
Sl.rez.djw.piodi .-stan boioiirr:8441 kb. 208 szabcl,46 dział 

W dyspozycji doy ko. ccisu 30 dział i 18 miotaczy min.

Kombinowany korgus_j9ç_,_Kneussla.
/ 18 baonów,6 szwadronów,29 bat,/

119 dyw.pieich, -stan bojowy : 8497 kb.310 szabel.28 dział.
11 baw.dyw.p. - “ 9468 ” 308 " 28 "

fi dyspozycji doy korpusu: 60 dział i 18 miotaczy min.
X. koi’pus niamiecki - dca gen.piech. Kmmich.

7 18 baonó's?,4 szwadronów, 27 bat./

99M “ " i a  48
W dyspozycji doy korpusu ; 12 dział.

“ stan bojowy 600 kb.,2300 szabel,14 dział.

3/- 4,annja austrjacke. . ¿ca - gen.piech.ai'c. Józef Ferdynand.

Kombinowana dywizja piechoty- marsz.poi. por.StO^r-Steinera.

Stan bofowy : 16070 kb., 561 szabel, 56 dział.

XIY.korpus - dca mars z.poi. por. Hoth.

/46 baonów, 6 szw. 50 bet./
S.dw.piech.- stan bojowy; 8330 kb., 154 szabel, 71 dział 
3.dyw.p. - «  •’ '  12090 " 223 " 69 “
ńiem.47.rez.d|Tr.n. “ 10891 “ 79 " 56 "
Or.'^tï.Morge&steiba " . .3960 "
W dyspozycji doy korpusu : 28 dział.' I

IXj^korpus - doa marsz. poi.por. Krèlipek.

/ 32 baony , 7 szwadr., 30 bat. /
106 djw.p.posp.rusz. - stan bojov»y:13923 kb.485 szabel 63 dział 
10.^ Piech. - tt 11848 “ 298 “ 87 “

2łi^EiS§§®_2i®2^2£i • Szende .
/ 11 baonów , 1 szwadron /

Stan bojowy ; 9614 kb. 62 szabel.

\
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B. STROMA R03IJSEA .

IX.korpus

3. araja rosjjska 
Boa - gen. Radko Dmitrjew.

ś '

‘ ^

I

ruszenia

X.iDrpns
'"ild jw .p iech .
31. dyw. piach. 
ol.rez.ajw.pieoh.

XXIV, korpus

4 8 ,  d.jw.pi8 ch,
49. djw.piach. bez 1 puiku 
1 pułk z 44.djw.piech.

XII. korpus

I- syberyjska dywizja 
1 i.dyw.piech. 
i9 .^w . piech.
1 pukk kawalsrji z 16,dyw.

XXI.korpus

33.dyw. piecb.bez 1 pułku 
44.dyw. pi ech. be? 1 pułku

XXIX. korpus

Brygada z Sl.dyw.pisoh.
3.brygada strzelecka 
l.pułk z 33.dyw.piecb

O d w o d y .
Korpus kawalerji gen. Dregomirowa.

3. dońska dyw.koz. 
il.dyw, kaw. bez 1 pułku 
ló.dyw. kaw. bez 1 pułku

dyw. kozaków 
3 .kaukaz.dyw.kozaków
63. dj’:', pi ech.
brygada 81.d.p.  ̂ . . , , /o • -
kombinowana brygada pieob. / 1 pułk z i i z 5.dyw-pieoh./
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Załącznik 11.

Dowództwo ll.Armji.
mm w  «■» mmmmmm mm «  mm mmm̂ mmmm mm mmmm mm

1.a.Nr.210.Tajne .

Kw.gl.armji Nowj Sa«« 39 ,lV .Ifl6  
godzina S.wieos.

ROZiwAZ ARKJl .

Armią przełamie rosyjskie pozycje na l in j i  Hopioa Ruska- 
(rorlice-Maszkowka-Rzepiennik i poprowadzi natarcie w kierunku 
Żmigród Nw.-Kołaczyce.

„  skrzydłem 
Górskie /wzg.403/. 

obejmuje ona
z natarciem
Po prze iawBii
zaraz osłonę lewej flanki łl.arm ji .

Na prawem skrzydle o. i  k.3.armia naciera w łączności z
ll.araiję..

3̂  Wykonanie przełamania nplskiego frontu przez wszystkie 
korpusy i dywizje zostaje uzgodnione w następujący sposób : l.maja 
popołudniu wykonad wstrzeliwanie się ; w nocy S.maja w ściśle ozna­
czonym zgóry czasie wykonad ogniem zesrodkowanym napady ogniowe, zaś 
w przerwach między niemi rozpoozę.d prace przygotowawcze piechoty i 
pionierów j rankiem 2.maja rozpocząd przygotowanie ogniowe, po którem 
bezpośrednio następi sstunn. Godzina szturmu dla całego frontu będzie 
ustalona osobmrm rozkazem. Szczegóły przygotowania arfi-leryiskie^o 
reguluje osobny rozkaz armji .

4/ Bezpośredni c po przełam^iu p̂-̂ zycii wyrusza natarcie 
w nakazanych ^sach działania / pkb .5 / . Szybkie przeprowadzenie 
natarcia, jak również stałe współdziałanie sąsiednich.jednostek jest 
warunkiem powodzenia, le  właściwym czasie zarządzone wydłużenie ognia 
a r t j le r j i  oraz wysunięcie poszczególnych bateryj umożliwi natarcie 
na tyłowe pozycje npla .

/

5/ Następujące past działania zostają przydzielone :

ll.'teLw.d.p.: Granica prawa od strony c . i k.3.annji /K.korpus- 
Uście Ruskie /.Wzgórze z cmentarzem 591 na płd. od fiopica Ruska- 
693-542-701-837-833-847 Wątkowa .

Granicą lewa cd strony li9 .d .p . : Sękowa /wył./ -361-381 na 
płd.od Kryg - 421 na wschód od Rozdziale .

Dla 119.d.n. : Granica prawa przylega do ll.baw.d.p.

, , GiaRipa lewą od stroiy XLI.korp.raz. ; HiH. Nowodwór ¿Gorlice
/wył./ - 278-tryg.325-Urwisko- /270/aach.od libusza-^-wzg.Tarta- 
rówka /wył./

Dla XH.rez.korp.: Granica prawa przylega do 119.d.p.

 ̂ gtaaigą Igaa Ô  |tronj c .i k.VI,koro. Wola łożańska- l.IJ. 
od Podlesie-354-287-440-365-Bieoz /wył./-M.H. na płd. od Kunowa.

BŁą P.tJL fcy Yltkorp,; Granica prawa przylega do XU.korp.rez.

g ra n i«  od strony.korp.Gwardji ; Staezkówka /wył, 
.324-353-H.uT nn zaon. od Sietnioa-361-399-381-^9,



A
„  Dla Korpusu (łwardji : Srapica prawa przylega do o .i k. 
Vi.-orp.

4̂  Grimioa lewa od a tropy k.4.ermji : Tursko-371 Bia- 
Idwka jlujł./^74-356-Su3-433 Pa pdłPoc od 8urowa .

6/ - Dowódpy ll.d .p f/ zos^ je  podporzę.dkowana 119.d.p. celem 
przygotowania 1 przeprowadzenia natarcia. Pri^ dalszem natarciu 
ll.d .p . otrzymuje zadanie osłony prawego skrzydła armji od stro­
ny Karpat. W tym celu winna utr^mad ścisłę. ł^zpośd z oddziałami 
c .i k.3.armii, posuwaj^emi się na południe od grzbietu Magdra. 
Il9 .d .p . w dalszej akcji podlega dowódcy ll.d .p . aż do osobnych 
zarządzeń.

7/ - .Tako połączenia tyłowe zostaję, wyznaczone :

 ̂ Dla kombipowanego korp. / ll.baw.d.p. i 21?.d.p./ szosa Grybów- 
Szymbark-Gorlice /płd./ ^^^okół - Kryg Rozdzielę.

Dla in .rez .k o rp . : prawa dywizja wspólnie z komb,korpusem 
droga Grybów-Szymbark-Gorlioę /płnc,/ i dalej Zagórzany W.H.- 
Kobjlanka /płnc./ - Lipinki / płnc./ Regulowania ruchu na wspól­
nym odcinku drogi zarządzi dowódca ll.baw.d.p. x/

Dla lewej dywizji droga częściowo wspólna z c .i k.VI.korp: 
Stróże Wyżnie - Szalowa - Łużna - Podlesia - Zagórzany W.H.- Biecz. 
Regulowania ruchu przez dowódcę KU.korp.

Dla o .i k.VI.korp.droga Bobowa - Siedliska - Łużna - Podlesie- 
Zagorzany - Biecz. Regulowanie ruchu na wspólnej drodze z KLI.korp. 
przez dowódcę Kll.korp.

Dla Korpusu Gwardii : Ciężkowice - Staszkówka - Turza - Rozeo- 
bark - Rzepiennik' - wzg,401 - Olszyny - Olpiny.

8/ - Szczegóły odnośnie granic pasów działania wewnątrz 
armji reguluję, właściwi dowódcy we wzajaanem porozumieniu tak 
długo, aż położenie będzie wymagało wkroczenia_dcy armji. Pasy 
działania muszg być jednak o tyle utrzymane ściśle, aby zapewnie 
zwarte wykonanie zwrotu armji na wschód .

dla 4.armji /.
lO/ - Rozpoznanie przeprowadzić w swych pasach działania , 

.d.p. także na prawem skrzydj.e oraz w Korp.Gwardji również 
jego lewem skrzycie.

11 
na jego

mieszczeniao]
^4MP»fawrfP0^03t;aje w.dniu 2.maja w swych po- 

zeniaon w Zakliczynie w pogotowiu marszowem.

12/ - .X.kprpus osiągnie do rana dnia S.maja przedniemi ele.. 
mantami rz.Dunajec. Celem umożliwienia dalszego ruchu tego korpusu 
należy w dn.S.Y. opróżnić następuj ęce drogi ;

Nowy Sącz - Grybów /wł,/ i  
Tropie-Radojowice-rodoie /wł“./

Oddziały służb niezbędne,dla zaopatrywania w ^ywnośó i  |- 
municję będą przesunięte na wschód- od końcowych punktów tych ero..

13/ - Kw.gł.armji pozostgj^ ^^^ z ie  w Nowym Sączu.
Dowódca armji

V., Mackensen, gen.płk.
x/ Gen. Kneussl
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